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W hołdzie Ofiarom 
Marszu Śmierci
W drugiej połowie stycznia – jak zwykle 
o tej porze roku – przedstawiciele władz 
samorządowych oddali hołd Ofiarom Mar-
szu Śmierci – więźniom, którzy w 1945 r. 
w  rejonie Rzędówki i  Kamienia zgięli 
podczas ewakuacji obozu Auschwitz-Bir-
kenau. Wiązanki kwiatów złożono pod 
pomnikiem w  Leszczynach i  na 
cmentarzu w Książenicach.

Wielkie granie 
bez koncertu
W 32. Finał Wielkiej Orkiestry Świą-
tecznej Pomocy włączyli się również miesz-
kańcy Czerwionki-Leszczyn. W ostatnią 
niedzielę stycznia na terenie gminy i mia-
sta kwestowało 29 młodych wolontariuszy, 
a do ich puszek trafiło w sumie 33.341,02 zł. 
Podobnie jak w roku ubiegłym nad prze-
biegiem zbiórki ulicznej czuwał 
rybnicki sztab WOŚP.

Ich dawny Wołyń 
w Zameczku
Moja wielka wołyńska rodzina – to tytuł cy-
klu wydarzeń, na które składa się wernisaż 
wystawy, wykład autora literatury kreso-
wej i  koncert muzyki elektroakustycz-
nej. Pierwszą odsłonę tego niezwykłego 
przedsięwzięcia mamy już za sobą – spo-
tkanie w leszczyńskim Zameczku z udzia-
łem licznie przybyłych go-
ści. Kolejne już niebawem.
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Karolinki 2023

Na Trzech Króli

W ostatni piątek grudnia w Centrum Kulturalno-Edukacyjnym odbyła się uroczysta sesja Rady Miejskiej 
związana z wręczeniem statuetek „Karolinki” – wyróżnienia za wybitne zasługi i osiągnięcia dla rozwoju 
i rozsławiania gminy i miasta Czerwionka-Leszczyny. W obecności licznie przybyłych go-
ści członkowie Kapituły honorowali kolejnych laureatów, tym razem aż dziesięciu.

W święto Objawienia Pańskiego koncerty chórów parafialnych w czuchowskim 
kościele Wniebowzięcia Najświętszej Maryi Panny już na stałe wpisały się do ka-
lendarza wydarzeń kulturalnych. I tym razem było wręcz wybornie!
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Dla ratowania  
życia i zdrowia
To nic, że znów bez hucznego grania i  fa-
jerwerków, które zresztą nie służą naszym 
braciom mniejszym. Grunt, że kto chciał, to 
i tak w Czerwionce-Leszczynach mógł z do-
brego serca hojnie według siebie wesprzeć 
dzieło Wielkiej Orkiestry Świątecznej Pomo-
cy. Nikt tu nikomu na siłę kieszeni nie dreno-
wał, choć szkoda, że nie mogliśmy się bawić 
jak w innych miejscach, że jakoś za bardzo 
nie widać rwących się do zorganizowania 
koncertu z prawdziwego zdarzenia. 

Gdyby nie garstka młodych wolontariuszy, byłby 
jeszcze większy obciach. Na szczęście za sprawą ich 
opiekunów, m.in. S. Zarzyckiej i M. Sitek z czuchowskiej 
„szóstki”, było komu wyjść na ulice. Chwała im za to, za 
trwanie tak długie, że miejsce nie-
gdyś kwestujących powoli zajmują 
teraz ich dzieci. Może dlatego mówi 
się, że to społeczny fononem godny 
klonowania, zasadniczo bez wzglę-
du na wiek, wyznawane poglą-
dy i  już także oglądane kanały tv. 
Chcesz pomóc, to pomagasz. A jak 
nie, to droga wolna, proste – prawił 
jeden z tych, który każdemu z mło-
dych wolontariuszy wrzucił do puszki po kilka monet. 
Wydaje się, że nic prostszego, choć tu i ówdzie pojawia 
się dyżurne pytanie o… motywy, w tym – rzecz jasna! 
– także te spiskowe, wszak chodzi o duuuże pieniądze. 

Bodaj najmniejszy mają z  tym problem ci, którzy 
wylądowali w przychodni, szpitalu lub klinice, tuż przy 

sprzęcie opatrzonym charakterystyczną nalepką z czer-
wonym serduszkiem; umówmy się od razu, że nie ze 
zbytków i rozrzutności medyków. Stąd równie prosta 
dedukcja: skoro było tak dobrze, to dlaczego tak źle, że 
placówka służby zdrowia musiała skorzystać ze wspar-
cia WOŚP i  jej darczyńców? Gdyby jeszcze chodziło 
o pojedynczą lecznicę na prowincji, można by odesłać 
pacjenta do „wyższej instancji” medycznej. Widać nę-
dza z bidą niemal równo idą, zaglądając chyba wszę-
dzie, bo wartość WOŚP-owego sprzętu liczy się już w… 
miliardach zł. Warto jednak zauważyć, że niedofinan-
sowanie służby zdrowia mieni się wszystkimi barwami 
polityki, a więc niezależnie od wszelkiej maści partii, 
wodzów i resortowych uzdrawiaczy. Tymczasem cho-
roba nie pyta o przynależność, wiarę i majętność, za to 
diagnostyka, wszelkiego rodzaju urządzenia medyczne 
i rehabilitacja bywają najczęściej nieodzowne.

Zatem to nic, że nie każdemu w smak sam Owsiak 
i tysiące ludzi skupionych wokół niego i Orkiestry. 
W takiej sytuacji ważniejsze wydaje się to, aby co roku 

wychodzili z siebie, wypruwali 
żyły i zdzierali gardła, bowiem 
patrząc na minione dekady 
wszystko wskazuje na to, że 
będą potrzebni do końca świata 
i jeden dzień dłużej. Byłoby może 
inaczej, lecz mimo szumnych za-
powiedzi i kolejnych reform mi-
łościwie panujących, na koniec 
wychodzi jak zwykle, a właści-

wie jeszcze gorzej, jeśli wierzyć tym, którzy na swych 
poprzednikach z innego obozu władzy w zasadzie nie 
pozostawiają suchej nitki. Pozostaje więc mieć nadzie-
ję – a wręcz szczerze życzyć! – aby nikomu z przeciw-
ników Wielkiej Orkiestry Świątecznej Pomocy nie był 
potrzeby jej sprzęt. Oby.

Robert Ratajczak

Dobry klimat 
dla gospodarki

Jak się okazuje, doszło do zmiany kursu migracji 
związanej z rynkiem pracy na terenie Rybnika 
i Czerwionki-Leszczyn. Teraz to zdecydowanie 
więcej mieszkańców sąsiedniego Rybnik dojeż-
dża do nas, co świadczy o przewartościowaniu 
zaszłości odziedziczonych po górnictwie. Samo 
to nie przychodzi, toteż ożywienie gospodarcze 
jest u nas poza dyskusją – komentuje burmistrz 
Wiesław Janiszewski.
Przyciąganie inwestorów na przestrzeni kilkunastu 

ostatnich lat daje wymierne rezultaty, ale też świadec-
two konsekwencji, z jaką działa samorząd. Oczywiście 
sprzyja temu atrakcyjna lokalizacja w obrębie między-
narodowej arterii komunikacyjnej, jaką jest autostrada 
A1. Co innego stanowi Specjalna Strefa Ekonomiczna, 
swoisty magnes dla podmiotów gospodarczych, któ-
ry wytrwale promujemy. Z tego też względu – ku na-
szej satysfakcji – kurczy się jej powierzchnia, co jest 
znakiem bardzo żywego zainteresowania inwestorów. 
Kolejny, tym razem koreański, już niebawem rozwinie 
u nas swoją działalność gospodarczą w branży motory-

zacyjnej. To natomiast stanowi 
bardzo istotny stymulator dla 
rozwoju mieszkalnictwa. Dość 
wspomnieć, że gdy wyraźnie 
ubywa miejsc pracy, to słab-
nie zainteresowanie dewelo-
perów, ale też ilość osób zain-
teresowanych budownictwem 
indywidualnym i społecznym. 
W naszym przypadku ta tendencja zmienia się, co bar-
dzo dobrze rokuje na najbliższą przyszłość. Wspomnę 
tylko, iż nasza gmina przystąpiła niedawno do Społecz-
nej Inicjatywy Mieszkaniowej (SIM), zresztą podobnie 
jak dziesięć innych gmin naszego regionu, w tym m.in. 
Bielsko-Biała, Racibórz i Knurów. Efektem tego swo-
istego partnerstwa ma być dla nich około 30-50 nowych 
mieszkań, natomiast jedyny wyjątek stanowi nasza 
gmina, bowiem postanie 200 mieszkań, które zostaną 
zlokalizowane w rejonie skrzyżowania ulic Parkowej 
i Jana Pawła II, od strony Przedszkola nr 10. Kluczowy 
element związany z gruntem, który znajduje się w gestii 
Krajowego Zasobu Nieruchomości, mamy już za sobą, 
co powinno oznaczać rychłe ziszczenie się marzeń wielu 
rodzin o własnym mieszkaniu. Tak więc w Czerwionce-
-Leszczynach to powiązanie rozwoju sektora gospodar-
czego z budownictwem mieszkaniowym nie jest dziełem 
ani przypadku, ani chwilowej koniunktury, ani też nie 
wynika z politycznego otoczenia. 
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Kolej regionalna 
zamiast CPK?

Nie milkną echa związane z realizacją inwestycji CPK. Jeszcze jesienią ubiegłego roku 
inwestor złożył wniosek do RDOŚ o wydanie decyzji środowiskowej dla przebiegu linii 
kolejowej Katowice – granica państwa – korytarzem inwestorskim W72. Jednak obec-
na władza ukonstytuowana 13 grudnia 2023 r. zdecydowanie deklaruje dalsze prowadze-
nie tej inwestycji po wcześniejszym przeprowadzeniu audytu. Wykonanie audytu do tej 
inwestycji rozbudziło nadzieję, że w końcu zostaną przeanalizowane uwagi dotyczące 
przebiegu linii 170 szybkiej kolei przez naszą gminę zgłaszane przez burmistrza, sa-
morząd, różne instytucje, stowarzyszenia oraz mieszkańców podczas konsultacji, spotkań 
z przedstawicielami CPK oraz protestów!

Należałoby zwrócić uwagę, że inwestycja ta nie 
wnosi żadnej wartości dodanej do naszej gminy – 
wręcz przeciwnie, zakłóca cały układ urbanistycz-
ny sołectwa Palowice i spowoduje konieczność wy-
siedlenia mieszkańców, poza tym znacznie stracą 
na wartości tereny budowlane, tak obecnie atrak-
cyjne, oraz cenne przyrodniczo, na których wystę-
pują siedliska gatunków objętych ścisłą ochroną 
flory i fauny. Proponowany przebieg, przecinając 
korytarz ekologiczny łączący pozostałość puszczy 
pszczyńskiej z lasami Rud Wielkich, zakłóci cały 
ekosystem tego obszaru znajdującego się w grani-
cach parku Cysterskie Kompozycje Krajobrazowe 
Rud Wielkich i do tego wariantu przebiegu kierow-
nictwo Parku zajęło negatywne stanowisko.

W tym momencie chciałbym się skupić na jed-
nym z głównych argumentów, którym kierował się 
inwestor, proponując przebieg lilii kolejowej ko-
rytarzem Katowice – Jastrzębie-Zdrój – granica 
państwa – Ostrawa, a mianowicie tym, żeby w ra-
mach jednej inwestycji linii szybkiej kolei włączyć 
segment kolei regionalnej na odcinku Katowice – 
Jastrzębie-Zdrój, a więc z największym miastem 
w Polsce pozbawionym komunikacji kolejowej. 
Prawie jednocześnie Urząd Marszałkowski rozpo-
czął starania, aby rozwiązać problem włączenia 
Jastrzębia-Zdroju do sieci połączeń regionalnych. 
Został opracowany projekt takiego przedsięwzięcia 
i zgłoszony do dofinansowania w ramach progra-
mu Uzupełnienia Lokalnej i Regionalnej Infra-
struktury Kolejowej – Kolej+ do 2028 r.

W 2023 r. projekt ten otrzymał dofinansowanie, 
a w sierpniu 2023 r. został wyłoniony wykonawca 
prac projektowych do opracowania dokumentacji 
w ramach projektu Kolej+. Projekt przewiduje:

� Utworzenie połączenia kolejowego Jastrzębie-
-Zdrój – Żory – Orzesze (i dalej do Katowic) 
z  maksymalnym wykorzystaniem historycz-
nego przebiegu linii kolejowej 159 (odbudowa 
fragmentów lk 159 na terenie Jastrzębia-Zdroju 
i na odcinku Żory – Orzesze). Odbudowana li-
nia będzie jednotorowa.
� Elektryfikację linii;
� Prędkość maksymalną 120 km/godz.

Ponadto zakłada lokalizację następujących przy-
stanków kolejowych:

• Gmina Jastrzębie-Zdrój
– Jastrzębie-Zdrój Centrum
– Jastrzębie-Zdrój Szkolna
– Jastrzębie Bzie

• Gmina Pawłowice
– Pawłowice Śląskie
– Pawłowice Studzionka
– Warszowice

• Gmina Żory
– Żory Baranowice
– Żory Aleja Zjednoczonej Europy
– Żory – istniejąca stacja kolejowa

• Gmina Czerwionka-Leszczyny
– Palowice

• Gmina Orzesze
– Orzesze Zawada
– Orzesze – istniejąca stacja kolejowa

 �  Planowany termin realizacji przedsięwzięcia:
– prace projektowe 2024-2026,
– prace inwestycyjne 2026-2028.

Kolej ta ma przebiegać starym korytarzem linii 
159, który został wytyczony w 1884 r. Przez pra-
wie 120 lat linią tą kursowały pociągi relacji Wo-
dzisław Śląski – Jastrzębie-Zdrój – Żory – Orzesze. 
Została ona wytyczona w taki sposób, aby nie inge-
rować w tereny najbardziej wartościowe przyrodni-
czo. Starsi mieszkańcy południowej części naszej 
gminy jeszcze dobrze pamiętają, jak kursowanie 
pociągów tą linią korzystanie wpływało na rozwój 
tego obszaru. Teren przebiegu korytarza linii 159 
jest w całości własnością gminy i miasta Czer-
wionka-Leszczyny, a w planach zagospodarowania 
przestrzennego zapisany jako kolejowy. Przy reali-
zacji tej inwestycji nie przewiduje się wywłaszczeń 
i wyburzeń. Przystanek kolejowy w Palowicach ma 
powstać po południowej stronie ul. Woszczyckiej 
na wysokości starego przejazdu kolejowego. Do 
peronu przystanku ma być wykonane bezpiecz-
ne przejście wzdłuż nasypu kolejowego, którym 
mieszkańcy ulic Pawłowskiej, Kolonii i Kolejowej 
będą mogli bezpiecznie dojść do przystanku. In-
westycja ta jest akceptowana i oczekiwana przez 
mieszkańców południowej części naszej gminy, 
szczególnie Palowic.

Przewodniczący Rady Miejskiej
w Czerwionce-Leszczynach

Bernard Strzoda

Budowa żłobka 
zgodnie z planem

Nowoczesny obiekt, w nim zaś trzy od-
działy dla najmłodszych mieszkańców 
gminy i miasta Czerwionka-Leszczyny – 
chodzi o żłobek, który powstaje w naszej 
największej dzielnicy. Służyć będzie 75. 
dzieciom w wieku do trzech lat.

– Pół roku od rozpoczęcia budowy leszczyń-
skiego żłobka to wystarczający czas, aby niemal 
każdy mógł zauważyć postęp prac realizowanej in-
westycji. Budowa tego obiektu jest akurat w takiej 
fazie, gdy gołym okiem, w zasadzie z dnia dzień, 
można obserwować zachodzące zmiany – mówi 
burmistrz Wiesław Janiszewski, który regularnie 

wizytuje plac budowy przy ul. Pawlasa w Leszczy-
nach, tuż za kompleksem placówek oświatowych. 
– W momencie rozpoczęcia prac instalacyjnych 
i wykończeniowych ten widoczny dla wszystkich 
postęp prac będzie oczywiście mniej spektakular-
ny, co nie zmienia faktu, że budowa żłobka zakoń-
czy się jeszcze w tym roku, a konkretnie – zgodnie 
z podpisaną umową – w połowie listopada – do-
daje burmistrz.

Budowa parterowego żłobka w Leszczynach 
kosztować będzie ponad 5 mln zł, przy czym sporą 
część niezbędnych na ten cel środków finansowych 
udało nam się pozyskać z funduszy unijnych i rzą-
dowych, co tylko potwierdza sprawne działanie 
naszego samorządu.

Warto dodać, iż z myślą o dzieciach od ubiegłe-
go roku w każdej miejscowości współtworzącej 
gminę i miasto Czerwionka-Leszczyny powsta-
ją nowoczesne place zabaw. Kilka z nich – m.in. 
w Książenicach, Szczejkowicach i Przegędzy – zo-

stało oddanych do użytku jeszcze w 2023 r., budo-
wa kolejnych zakończy się w ciągu najbliższych 
miesięcy, a całość tych inwestycji kosztować bę-
dzie ponad 4 mln zł. (r)
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Pamięci Ofiar 
Marszu Śmierci

Jak co roku przedstawiciele władz sa-
morządowych pochylili się przed lesz-
czyńskim pomnikiem Ofiar Hitleryzmu, 
składając symboliczne wiązanki kwiatów 
w dowód pamięci o Marszu Śmierci.

W tym roku naszym władzom i przedstawiciel-
ce miejscowego środowiska kombatantów towa-
rzyszyła delegacja katowickiego Oddziału Insty-
tutu Pamięci Narodowej. Co istotne, nie zabrakło 
harcerzy i młodzieży – uczniów pobliskiej Szkoły 
Podstawowej nr 3. Hołd Ofiarom Marszu Śmier-
ci oddano też w Książenicach, gdzie spoczywa-
ją m.in. więźniowie obozu koncentracyjnego Au-
schwitz-Birkenau. Nieco ponad tydzień później, 
28 stycznia w dębieńskim kościele odprawiona 
została msza św. w intencji pomordowanych, de-
portowanych i prześladowanych Ślązaków. Oprócz 
naszych władz we wspólnej modlitwie uczestniczy-
li członkowie Wspólnoty Śląskiej „Ciosek” i Sto-
warzyszenia Pamięci Tragedii Śląskiej 1945. (r)

„Śląskie Skauty” w Centrum 
Organizacji Pozarządowych

10. Drużyna Harcerska „Śląskie Skau-
ty” informuje o zmianie miejsca swoich 
zbiórek, którym w styczniu br. stało się 
Centrum Organizacji Pozarządowych 
w Czerwionce.

– W latach 1995-2023 nasza drużyna spotyka-
ła się w świetlicy „Karlik” przy ul. Jana Pawła II 
w Czerwionce. Pragniemy podziękować Spółdziel-
ni Mieszkaniowej „Karlik” oraz Marii Kornak za 
wieloletnią współpracę. W styczniu tego roku prze-
nieśliśmy się do Centrum Organizacji Pozarządo-
wych w Czerwionce. Za nowe lokum serdecznie 
dziękujemy burmistrzowi gminy i miasta Czer-
wionka-Leszczyny Wiesławowi Janiszewskiemu 
– informują drużynowa hm. Danuta Korus oraz 
przyboczny dh Robert Marcol.

Dodajmy, iż zbiórki „Śląskich Skrzatów” 
w Centrum Organizacji Pozarządowych odbywają 
się w każdy piątek w godz. 17.00-18.30 – Czer-
wionka, ul. 3 Maja 19.
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Ks. Konrad Opitek

Ks. Konrad Opitek urodził się 22 
kwietnia 1958 r. w Chełmie Śląskim. 
Po ukończeniu edukacji w  szko-
le podstawowej kontynuował naukę 
w Tychach, uzyskując dyplom tech-
nika budownictwa ogólnego. Następ-
nie ukończył studia filozoficzno-teo-
logiczne, a pracę magisterską z teo-
logii moralnej obronił w 1985 r. na 
Papieskim Wydziale Teologicznym 
w Krakowie. W 1988 r. na Akademii 
Teologicznej w Warszawie uzyskał 
tytuł magistra teologii w  zakresie 
teologii praktycznej. Jest także ab-
solwentem podyplomowych studiów 
w Wyższej Szkoły Biznesu w No-
wym Sączu z  zakresu zarządzenia 
i marketingu.

Święcenia kapłańskie przyjął 4 
kwietnia 1985 r. z rąk ks. bp Her-
berta Bednorza. Obecnie kontynu-
uje dzieło swojego bezpośredniego 
poprzednika. Jako że parafia zgodnie 
z wytycznymi Soboru Watykańskie-
go II ma być wspólnotą wspólnot, pod 
jego kierownictwem na terenie para-
fii Bełk działają obecnie: ministranci, 
Dzieci Maryi, grupa młodzieżowa, 
Grupa mam modlących się za swoje 
dzieci, Grupa Żywego Różańca, Ro-
dzina bł. Edmunda Bojanowskiego, 

Chór „Cecylia”. Szczególną troską 
otacza nieczynny zabytkowy kościół 
drewniany z 1753 r., a także nowy – 
konsekrowany w 2007 r.

Oprócz działalności duszpaster-
skiej, dzięki współpracy z Urzędem 
Gminy i Miasta Czerwionka-Lesz-
czyny oraz miejscowym stowarzy-
szeniem, przyczynił się do wyko-
nania m.in. renowacji zabytkowych 
krzyży kamiennych przy zabytko-
wym kościele oraz projektu związa-
nego z  upowszechnianiem starego 
cmentarza z XIX w.

Jest jednym z ambasadorów co-
rocznego przeprowadzania na tere-
nie przykościelnym Dni Dziedzic-
twa Narodowego, które budzą coraz 
większe zainteresowanie lokalnej 
społeczności. Służy pomocą przy 
przeprowadzaniu zbiórek publicz-
nych, których celem jest ratowanie 
miejscowych zabytków, w wydawa-
niu okolicznych folderów i pamiątek 
na temat sołectwa, w którym obecnie 
sprawuje posługę duszpasterską. Or-
ganizuje koncerty i wyjazdy o cha-
rakterze religijnym oraz wystawy 
przedstawiające wydarzenia religijne 
i społeczne. Dzięki wielkiemu zaan-
gażowaniu, w tym parafian, wykonał 
także szereg inwestycji w nowym ko-
ściele i wokół niego. Jest niezwykle 

zaangażowany w życie społeczności 
lokalnej Bełku oraz gminy, w której 
obecnie zamieszkuje i – co wymaga 
podkreślenia – działa.

Ks. Konrad Opitek był kapelanem 
GKS „Katowice” oraz duszpasterzem 
sportowców w  archidiecezji kato-
wickiej, a  także katechetą w szko-
łach: podstawowych, gimnazjalnych 
oraz ponadgimnazjalnych. Pracował 
w wielu parafiach, w tym jako pro-
boszcz. Był dyrektorem ds. admini-
stracyjno-finansowych w Wyższym 
Śląskim Seminarium Duchownym 
w Katowicach oraz pracował jako 
specjalista administracji na Wydzia-
le Teologii Uniwersytetu Śląskiego 
w Katowicach. Pełnił funkcję wice-
dziekana i dziekana dekanatu Pszów 
oraz ojca duchowego dekanatu dę-
bieńskiego.

Za swoją posługę i  działalność 
społeczną otrzymał wiele wyróż-
nień i odznaczeń, a wśród nich m.in. 
Srebrną Odznakę Honorową przy-
znaną przez Okręgowy Związek Piłki 
Nożnej, Srebrną Odznakę „Zasłużo-
ny Działacz Kultury Fizycznej” przy-
znaną przez Urząd Kultury Fizycznej 
i Sportu, Honorową Odznakę Ruchu 
Przyjaciół Harcerstwa przyznaną 
przez Śląską Chorągiew Harcerstwa, 
Złotą Odznaką za Zasługi dla Chorą-

gwi Śląskiej, Srebrny Krzyż Zasługi 
przyznany przez Prezydenta RP, me-
dal przyznany przez Akcję Katolic-
ką w Archidiecezji Katowickiej za 
dzieło Ewangelizacji, Medal 60-le-
cia nadania praw miejskich Czer-
wionce i Leszczynom oraz 100-lecia 
przyłączenia części Górnego Śląska 
do Polski.

W uznaniu zasług dla Kościoła, 
w roku 2015 został mianowany ka-
nonikiem honorowym Kapituły Me-
tropolitalnej Archidiecezji Katowic-
kiej. Na mocy dekretu arcybiskupa 
Wiktora Skworca 1 sierpnia 2017 r. 
objął urząd proboszcza  parafii św. 
Jana Sarkandra w Bełku.

Karolinki 2023
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ak Ostatnia w roku sesja Rady Miejskiej w Czer-
wionce-Leszczyny jest już tradycyjnie okazją do 
wyróżnienia szczególnie zasłużonych, którym 
przedstawiciele władz samorządowych wręczają 
statuetki „Karolinki”. W gronie kolejnych laure-
atów tego zaszczytnego wyróżnienia znaleźli się: 
ks. Konrad Opitek, Bożena Bierowiec-Chrustek, 
Krystyna Malczyk-Kęska, Anna Michalczyk, 
Krzysztof Dyrbuś, Edward Kucharczyk, Antoni 
Procek, Wojciech Pukowiec, Czesław Żemła, Sto-
warzyszenie Koło Gospodyń w Czuchowie. Jak co 
roku sylwetki laureatów przedstawiamy w specjal-
nej galerii.  (r)
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Anna Michalczyk

Anna Michalczyk urodziła się 25 
lipca 1958  r. w  Leszczynach. Jest 
absolwentką studiów magisterskich 
Akademii Humanistyczno-Ekono-
micznej w Łodzi oraz studiów pody-
plomowych Wyższej Szkoły Zarzą-
dzania w Warszawie.

Od ponad czterdziestu sześciu lat 
związana jest ze służbami zatrudnie-
nia. Karierę zawodową rozpoczęła 
od pracy w Wydziale Zatrudnienia 
i Spraw Socjalnych Urzędu Gminy 
i  Miasta Czerwionka-Leszczyny, 
łącząc ją z dodatkowym zatrudnie-
niem jako pracownik socjalny pomo-
cy społecznej. Od 2014 r. jest dyrek-
torem Powiatowego Urzędu Pracy 
w Rybniku, podejmując i skutecznie 
realizując działania na rzecz promo-
cji zatrudnienia, łagodzenia skutków 
bezrobocia oraz wspomagania inicja-
tyw służących powstawaniu nowych 
miejsc pracy w regionie.

Jest pomysłodawczynią i  inicja-
torką przedsięwzięć organizowanych 
z partnerami rynku pracy, przyczy-
niając się do budowania pozytywne-
go wizerunku gminy i miasta Czer-
wionka-Leszczyny. 

Przedmiotem jej szczególnej tro-
ski jest zaangażowanie w  aktywi-
zację zawodową osób bezrobotnych 
z terenu gminy oraz rozwój i spraw-
ne funkcjonowanie Lokalnego 
Punktu Informacyjno-Konsultacyj-
nego w Czerwionce. Tradycją stały 
się też organizowane cyklicznie na 
terenie gminy targi i  jarmarki ofert 
pracy oraz współpraca z Zespołem 
Szkół w Czerwionce-Leszczynach 
w zakresie przygotowania młodzie-
ży do bezpiecznego wejścia na rynek 
pracy. 

Do wspólnych działań włącza sa-
morząd gminny, lokalnych przedsię-
biorców, poradnię psychologiczno-
-pedagogiczną oraz ośrodek pomocy 
społecznej.

Dbanie o jakość podejmowanych 
działań pozwoliły jej wielokrotnie 
znaleźć się w  gronie dyrektorów 
urzędów wyróżnianych i nagradza-
nych przez Ministerstwo Rodziny, 
Pracy i Polityki Społecznej za osią-
gnięcie wysokich wskaźników efek-
tywności. Nieustannie od lat cechuje 
ją wysoki profesjonalizm w realizacji 
zadań, wykazuje się pomysłowością 
i kreatywnością. Jej dotychczasowy 
wkład pracy w aktywizację i oży-
wienie rynku pracy przyczynił się nie 
tylko do sukcesu kierowanego przez 
nią Urzędu, ale też spadku bezrobo-
cia i poprawy funkcjonowania miesz-
kańców gminy i miasta Czerwionka-
-Leszczyny w obszarze zatrudnienia.

Została odznaczona i wyróżnio-
na: Medalem Złotym za Długoletnią 
Służbę nadanym przez Prezyden-
ta RP, Czarnym Diamentem, Złotą 
Odznaką Honorową za Zasługi dla 
Wojewódzka Śląskiego, Honorową 
Odznaką Primus in Agendo, Meda-

lem 60-lecia nadania praw miejskich 
Czerwionce i  Leszczynom oraz 
100-lecia przyłączenia części Górne-
go Śląska do Polski. Jest Honorowym 
Członkiem Regionalnej Izby Gospo-
darczej w Katowicach.

Bożena Bierowiec-Chrustek

Bożena Bierowiec-Chrustek uro-
dziła się 4 września 1964 r. w Człu-
chowie. Ukończyła Wyższą Szkołę 
Pedagogiczną w Częstochowie jako 
nauczyciel fizyki ze specjalnością na-
uczycielską. W 1987 r. podjęła pracę 
nauczyciela w placówkach oświato-
wych na terenie naszej gminy. Obec-
nie pracuje w Szkole Podstawowej 
nr 3 im. Władysława Broniewskiego 
w Leszczynach oraz Zespole Szkół 
Specjalnych im. Weroniki Sherborne 
w Leszczynach. Jest także ekspertem 
Ministerstwa Edukacji Narodowej 
komisji egzaminacyjnych i kwalifi-
kacyjnych ds. awansu zawodowego 
nauczycieli.

Zaangażowana była m.in. w takie 
projekty jak: „Odkrywać nieznane, 
tworzyć nowe – program rozwijania 
zainteresowań fizyką”, „Zrozumieć 
fizykę i poznać przyrodę”, „Zainte-
resowanie uczniów fizyką kluczem 
do sukcesu”.

Jej uczniowie zostali laureata-

mi, finalistami, zdobyli wyróżnienia 
w  konkursach międzynarodowych, 
ogólnopolskich, wojewódzkich, re-
jonowych i szkolnych z fizyki i ma-
tematyki oraz wolontariatu.

Jako jeden z  koordynatorów 
Szkolnego Koła Wolontariatu w SP 
nr 3, kierowała pracą kilkunastu na-
uczycieli i 98 wolontariuszy, corocz-
nie realizując 83 akcje wolontariatu 
na terenie naszej gminy. Jest współ-
organizatorem m.in. takich akcji jak: 
„Pomagać możemy zawsze, pomagać 
możemy różnie”, „Dać im nadzieję”, 
„Łączy nas uśmiech”, „Kilometry 
dobra”, „Wolontariat łączy pokole-
nia”, „Wolontariat moją pasją”, „Wo-
lontariat Wzmacnia”, „Koncerty dla 
seniorów”, „Klasa o złotym sercu”, 
„Przywróćmy Dzieciom uśmiech”, 
„Święty Mikołaj dla polskich dzieci 
mieszkających na Kresach”, „Góra 
Grosza”. Wraz ze Szkolnym Ko-
łem Wolontariatu bierze stały udział 
w gminnej akcji „Walentynkowe ser-
ce dla zwierzaków”, wspiera schroni-
sko dla bezdomnych zwierząt w Ryb-

niku oraz punkt przetrzymań zwierząt 
w Czerwionce-Leszczynach, współ-
pracując z Fundacją „Jestem głosem 
tych co nie mówią”.

Przez wiele lat koordynowała ak-
cje organizowane przez UNICEF 
i Polską Akcję Humanitarną. Była 
także koordynatorem „Szkoły bez 
przemocy” i napisała program gran-
towy „Pomagać możemy zawsze, po-
magać możemy różnie”.

Bożena Bierowiec-Chrustek otrzy-
mała tytuł najlepszego animatora 
w  kraju: „Doktora Akademii Ak-
tywności Młodych” – „Poszukiwana 
– Poszukiwany 2016”, w 2019 r. zdo-
była pierwsze miejsce za koordyno-
wanie wolontariatem szkolnym „Bar-
wy Wolontariatu Śląskiego 2019”. 
Zwieńczeniem jej pracy wycho-
wawczej było uzyskanie w 2021 r. 
dla Szkoły Podstawowej nr 3 certy-
fikatu „Miejsce Przyjazne Wolonta-
riuszom” – certyfikat przyznawany 
przez Narodowy Instytut Wolności 
– Centrum Rozwoju Społeczeństwa 
Obywatelskiego.

Z kolei jej 35-letni uznany doro-
bek zawodowy nauczyciela fizyki 
oraz matematyki potwierdzony został 
Medalem Komisji Edukacji Narodo-
wej, Nagrodami Ministra Edukacji 
Narodowej, Nagrodą Śląskiego Ku-
ratora Oświaty, Nagrodami Burmi-
strza Gminy i Miasta oraz Nagrodami 
Dyrektora Szkoły.

Krystyna Malczyk-Kęska

Krystyna Malczyk-Kęska urodzi-
ła się 1 grudnia 1953  r. w  Bełku, 
w  rodzinie o  tradycjach śląskich 
i powstańczych. Szkołę podstawową 
ukończyła w swojej rodzinnej miej-
scowości, Liceum Ogólnokształcące 
w Knurowie, studia wyższe na Aka-
demii Medycznej w Katowicach, na 
Wydziale Lekarskim, uzyskując dy-
plom lekarza medycyny w 1979 r.

Po studiach pracowała najpierw 
w Szpitalu Górniczym w Jastrzębiu 
na stanowisku młodszego asystenta, 
a następnie w Zespole Opieki Zdro-
wotnej w Rybniku na oddziale chi-
rurgii dziecięcej, na stanowisku asy-
stenta, uzyskując pierwszy stopień 
specjalizacji z chirurgii dziecięcej.

Pracę zawodową kontynuowała 
w Zespole Opieki Zdrowotnej w Żo-
rach na oddziale pediatrii, osiągając 
tam kolejne stopnie awansu zawodo-

wego oraz świadcząc równocześnie 
nieustanną, bezinteresowną pomoc 
medyczną mieszkańcom z  terenu 
obecnej gminy i miasta Czerwionka-
-Leszczyny.

Od 1999 r. związana jest zawodo-
wo na stałe z naszą gminą, kiedy to 
doceniając jej kompetencje i zaanga-
żowanie, powołano ją na stanowisko 
zastępcy dyrektora nowoutworzonej 
jednostki – Zespołu Opieki Zdrowot-
nej w Czerwionce-Leszczynach. Od 
2001 r. nieocenioną pomoc pacjen-
tom świadczy w ramach spółki part-
nerskiej NZOZ „Familia” w Czer-
wionce-Leszczynach.

Przez cały okres pracy zawodowej 
pełniła równocześnie ważne funkcje 
społeczne, będąc m.in. przewodni-
czącą Rady Sołeckiej w Bełku, człon-
kiem społecznym Komisji Zdrowia 
Rady Miejskiej w Czerwionce-Lesz-
czynach, członkiem Rady Nadzorczej 
Zakładu Opieki Zdrowotnej w Knu-

rowie świadczącego pomoc zdro-
wotną również mieszkańcom naszej 
gminy, Gminnego Zespołu Interdy-
scyplinarnego ds. Przeciwdziałania 
Przemocy w Rodzinie.

Podkreślić należy, że dom Kry-
styny Malczyk-Kęskiej był też od 
zawsze małym pogotowiem ratunko-
wym, otwartym o każdej porze dla 
rodziców zaniepokojonych nagłą 
zmianą stanu zdrowia swoich dzieci. 
Pamiętała też i nadal pamięta o swo-
ich starszych pacjentach, otacza ich 
szczególną opieką, odwiedza, dzieli 
się z nimi dobrym słowem i radą.

Całe jej życie było bezinteresowną 
służbą dla drugiego człowieka, znaj-
dującego się w potrzebie. 

Wyróżniona została m.in. dyplo-
mem z  okazji 25-lecia Samorządu 
Terytorialnego za zasługi dla wspie-
rania rozwoju samorządności; uhono-
rowana medalem 50-lecia w uznaniu 
wybitnych zasług dla rozwoju gmi-

ny i miasta Czerwionka-Leszczyny, 
a  także Medalem 60-lecia nadania 
praw miejskich Czerwionce i Lesz-
czynom oraz 100-lecia przyłączenia 
części Górnego Śląska do Polski.
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Stowarzyszenie Koło Gospodyń 
Czuchów swoją działalność rozpo-
częło w  2010  r., początkowo jako 
Klub Kobiet, a  w  niedługim cza-
sie jako Koło Gospodyń Wiejskich. 
W 2020 r. przekształciło się w Sto-
warzyszenie Koło Gospodyń. Jego 
działalność polega głównie na kul-
tywowaniu śląskich tradycji. Człon-
kinie biorą udział we wszystkich 
wydarzeniach mających miejsce na 
terenie gminy i miasta Czerwionka-
-Leszczyny, jak i poza nią. Udzielają 
się w trakcie Święta Makówek, Jar-
marku Wielkanocnego, Święta Szla-
ku Zabytków Techniki „Industriada”, 
pikniku rodzinnego Zielona Wyspa 
Śląsk, pieczenia Krepli na Familo-
kach w tłusty czwartek, Turnieju Kół 
Gospodyń Wiejskich „Gwara Śląska 
na wesoło” czy dożynek, wykonu-
jąc koronę dożynkową. Koło wzię-
ło także udział w dożynkach woje-
wódzkich, podczas których zdobyło 
II miejsce w konkursie na najlepszy 
wieniec dożynkowy. Angażuje się 
w różne akcje charytatywne, imprezy 
kulturalne, akcje ekologiczne i festy-
ny rodzinne. Współpracuje z Miej-

Stowarzyszenie Koło Gospodyń Czuchów

skim Ośrodkiem Kultury w  Czer-
wionce-Leszczynach, Radą Dzielnicy 
Czuchów i miejscową parafią.

W ramach promocji gminy i mia-
sta Czerwionka-Leszczyny Koło 
uczestniczyło w  takich wydarze-
niach jak: „Gotowanie na ekranie”, 
podczas którego gospodynie nagra-
ły filmiki kulinarne w Izbie Trady-
cji KWK „Dębieńsko”; konferencja 

„Liderki zmiany” promująca rów-
ność kobiet i  mężczyzn w  Fun-
duszach Europejskich, podczas 
której przewodnicząca Koła była 
jedną z prelegentek panelu „Lider-
ka w społeczności lokalnej”; woje-
wódzki finał Ogólnopolskiego Festi-
walu dla KGW „Polska od kuchni” 
w Jaworznie, zdobywając II miejsce 
w konkursie kulinarnym i II miej-
sce w konkursie artystycznym; XIII 
Ogólnopolski Zjazd KGW i Innych 

Organizacji z  Terenów Wiejskich 
w Licheniu w 2023 r., gdzie zdo-
było wyróżnienie w  konkursie ar-
tystycznym; Ogólnopolski Konkurs 
na Wieniec Dożynkowy pn. „Zbierz-
cie kłosy na wieniec” organizowany 
przez wydawnictwo „Moje KGW”, 
podczas którego zdobyło II miejsce 
na etapie regionalnym; plebiscyt ku-
linarny „Super Smak Województwa 
Śląskiego”, podczas którego zajęło II 
miejsca za potrawę „Żur na bogato”.

Koło Gospodyń w  Czuchowie, 
promując naszą gminę gościło także 
na „Festiwalu żuru” w Stanicy, „Pik-
niku ogórkowym” organizowanym 
w  Wilczy, „Europejskich Dniach 
Kobiet” czy na „Regionalnym Festi-
walu Kołocza” w Żorach. Zapraszane 
było też do licznych programów tele-
wizyjnych realizowanych przez TV 
Katowice, TVN i TTV, gdzie promo-
wało dziedzictwo kulturalne naszego 
regionu poprzez gotowanie, robienie 
makówek, przetworów na zimę czy 
szkubanie pierza.

Koło to powstało z  inicjatywy 
Urszuli Sędzik, która została jego 
pierwszą przewodniczącą. Obecnie 
funkcję przewodniczącej pełni Ga-
briela Gizdoń.

Antoni Procek

Antoni Procek urodził się 13 
kwietnia 1941  r. w  Szczerbicach. 
W 1946 r. jego rodzice przeprowa-
dzili się do Dębieńska Wielkiego, 
gdzie prowadzili własne gospo-
darstwo rolne. Szkołę podstawową 
ukończył w Dębieńsku, a następnie 
uczęszczał do Liceum Ogólnokształ-
cącego im. Powstańców Śląskich 
w Rybniku. W 1964 r. ukończył Pań-
stwową Szkołę Górniczą w Rybniku. 
Następie rozpoczął pracę w kopalni 
„Dębieńsko” w Czerwionce jako sta-
żysta. Po okresie stażu przechodził 
kolejno stanowiska dozoru technicz-
nego, kończąc swą karierę zawodo-
wą jako nadsztygar BHP. W 1991 r. 
przeszedł na zasłużoną emeryturę. 
W  okresie zatrudnienia został od-
znaczony brązowym, srebrnym oraz 
złotym Krzyżem Zasługi, a także Or-
derem Pracy II klasy.

Będąc na emeryturze założył 
Przedsiębiorstwo Handlowo-Usługo-
wo-Produkcyjne, w którym prowa-
dził sprzedaż detaliczną i  hurtową 
materiałów budowlanych. Działal-
ność gospodarczą przejął jego syn. 
Prowadząc firmę, wspierał rzeczowo 
kluby sportowe „Płomień” Czuchów 
i „Górnik” Czerwionka, jak również 
wspomógł prace remontowe przy ko-
ściele parafialnym. W 2010 r. biorąc 
udział w wyborach samorządowych 
z ramienia Ruchu Autonomii Śląska 
został radnym VI kadencji Rady Miej-
skiej w Czerwionce-Leszczynach.

W 2014  r. ponownie został wy-
brany na kolejną kadencję radnym 
Rady Miejskiej, gdzie pełnił funkcję 
wiceprzewodniczącego Rady. Wyko-
nując funkcję radnego, aktywie dzia-
łał w branżowych komisjach Rady, 
takich jak: Komisja Działalności 
Gospodarczej, Promocji i  Rozwo-
ju, Komisja Gospodarki Komunal-

nej i Ładu Przestrzennego, Komisja 
Ochrony Środowiska, Rolnictwa, 
Leśnictwa i Gospodarki Nierucho-
mościami, Komisji Prawa, Porząd-
ku i  Współpracy z  Samorządami, 
Komisja Zdrowia, Rodziny, Polityki 
Społecznej.

Podczas jego działalności w Ra-
dzie Miejskiej na terenie dzielnicy 
Czuchów rozpoczęto budowę dróg 
systemem dwuśladowym. Zrealizo-
wano w  szczególności takie ulice 
jak: Topolowa, Nowa czy Słoneczna. 
Ponadto jako radny współpracował 
z lokalnymi drużynami sportowymi, 
Kołem Gospodyń Wiejskich, Powia-
tową Placówką Opiekuńczo-Wycho-
wawczą – domem rodzinkowym. 
Wspierał także działalność inwesty-
cyjną na terenie Czuchowa. Podczas 
jego kadencji wybudowano m.in. bo-
isko przy Szkole Podstawowej nr 6 
w Czuchowie i parking przy ul. Ko-
munalnej.

Został odznaczony Medalem 
50-lecia w uznaniu zasług dla roz-
woju Gminy i Miasta Czerwionka-
-Leszczyny oraz Medalem 60-lecia 
nadania praw miejskich Czerwionce 
i Leszczynom oraz 100-lecia przy-
łączenia części Górnego Śląska do 
Polski.

Krzysztof Dyrbuś

Krzysztof Dyrbuś urodził się 24 
grudnia 1969 r. w Knurowie. Szko-
łę podstawową ukończył w Przegę-
dzy. Naukę kontynuował w  II Li-
ceum Ogólnokształcącym im. Hanki 
Sawickiej w  Rybniku, a  następnie 
studiował na Wydziale Lekarskim 
Śląskiej Akademii Medycznej, uzy-
skując w  1993  r. z  wyróżnieniem 
dyplom lekarza.

Po ukończeniu studiów, od 1993 
roku pracuje w  Śląskim Centrum 
Chorób Serca w Zabrzu, gdzie jest 
kierownikiem Pracowni Hemodyna-
miki Oddziału Kardiologii Polskiej 
Grupy Medycznej – obecnie Scan-
med w Sosnowcu.

W 2004 r. uzyskał stopień dokto-
ra nauk medycznych za pracę Dys-
persja QT w świeżym zawale serca, 

a w 2022 r. – stopień doktora ha-
bilitowanego za cykl prac Leczenie 
zaburzeń lipidowych u chorych bar-
dzo wysokiego ryzyka sercowo-na-
czyniowego. Jest certyfikowanym 
lekarzem lipidologiem, specjalistą 
z  zakresu kardiologii oraz chorób 
wewnętrznych.

W trakcie pracy zawodowej pro-
wadzi szereg działań profilaktyczno-
-leczniczych, mających na celu pod-
noszenie świadomości społeczeństwa 
dotyczącej chorób układu krążenia 
i ich profilaktyki. 

Z  jego udziałem przeprowadza-
ny jest w Zabrzu pionierski projekt 
Lipogram dla Pierwszaka. Program 
– jako pierwszy w Polsce – ma ziden-
tyfikować uczniów z zaburzeniami 
lipidowymi, w tym hipercholestero-
lemią rodzinną, uwarunkowaną gene-
tycznie, ustalić stopień występowania 

zaburzeń lipidowych u dzieci rozpo-
czynających szkołę podstawową, mo-
gących prowadzić do przedwczesnej 
miażdżycy, a w konsekwencji do za-
wału serca oraz określić jak u nich 
przedstawia się problem otyłości 
i nadwagi. W przyszłości, doświad-
czenia wynikające z tej akcji, mogą 
stanowić fundament stworzenia ogól-
nopolskiego, a być może i światowe-
go, systemu wczesnego rozpoznawa-
nia i leczenia zaburzeń lipidowych 
u dzieci.

Krzysztof Dyrbuś jest lekarzem 
bezgranicznie zaangażowanym 
w udzielanie pomocy medycznej pa-
cjentom, w  tym również będących 
mieszkańcami naszej gminy. Jest fa-
chowcem, którego cechuje pełen pro-
fesjonalizm, bezinteresowność oraz 
oddanie podopiecznym. Mimo aktu-
alnego zamieszkania poza terenem 

gminy i miasta Czerwionka-Leszczy-
ny, utożsamia się z naszą gminą, czę-
sto podkreśla bliskie więzy ze swoją 
rodzinną miejscowością, którą często 
odwiedza.
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Czesław Żemła

Czesław Żemła urodził się 
21 stycznia 1955  r. w  Rybniku. 
W 1974 r. ukończył Technikum Le-
śne w Mojej Woli w ówczesnym wo-
jewództwie poznańskim. Po maturze 
został wcielony do Marynarki Wojen-
nej. Po służbie wojskowej pracował 
w  Państwowym Przedsiębiorstwie 
Geodezyjnym „Warszawa”, poszuku-
jącym złóż ropy naftowej na Bałtyku. 
Po krótkiej przygodzie w  Okręgo-
wym Zarządzie Lasów Państwowych 
w  Krośnie, podjął pracę w  Przed-
siębiorstwie Komunikacji Miejskiej 
w Gliwicach, skąd po 37 latach prze-
szedł na zasłużoną emeryturę.

Od 45 lat związany jest z amator-
skim ruchem artystycznym – począt-
kowo w Domu Kultury kopalni „Dę-
bieńsko”, a następnie w Miejskim 
Ośrodku Kultury w  Czerwionce-
-Leszczynach. Założył śląską kapelę 
i kabaret podwórkowy „Trzy Ofia-
ry Drogi do Europy” oraz „Kapelę 
z Naszego Miasteczka”. Sam o sobie 
mówi – coś tam pisza, rzeźbia, malu-

ja, grom, śpiewom i recytuja.
Czesław Żemła jest laureatem bli-

sko stu nagród w konkursach o ran-
dze lokalnej, powiatowej, wojewódz-
kiej, a  także ogólnopolskiej. Wraz 
z kapelą i kabaretem podwórkowym 
„Trzy Ofiary Drogi do Europy” zdo-
był tytuł Mistrza Humoru Śląskiego 
podczas Festiwalu Humoru Śląskiego 
w Rudzie Śląskiej. W 2000 r. wziął 
udział w Festiwalu Kabaretów Ma-
łomiasteczkowych, podczas którego 
zdobył Nagrodę Ministra Kultury 
i Dziedzictwa Narodowego za kulty-
wowanie „mowy ojców”. W 2004 r. 
wraz z Kapelą zaprezentował swoją 
twórczość na Festiwalu Kultur Świa-
ta w Recklinhausen. W 2008 r. dwie 
jego piosenki zakwalifikowały się do 
Ogólnopolskiego Przeglądu Piosenki 
Kabaretowej w Ostrołęce, a kolejne 
dwukrotnie do finału Konkursu Pio-
senki im. Kazimierza Grześkowiaka.

Jest dwukrotnym zwycięzcą Wo-
jewódzkiego Przeglądu Piosenki Pa-
triotycznej w Myszkowie oraz trzy-
krotnie wyróżnionym w konkursie 
organizowanym przez Bibliotekę Pu-

bliczną w Mikołowie pt. „Napiszmy 
to po naszymu”.

Jest przewodnikiem po czerwień-
skich familokach w obrębie Zabytko-
wego Osiedla Patronackiego kopalni 
„Dębieńsko” oraz uczestnikiem spo-
tkań z  młodzieżą szkolną i  przed-
szkolną. W Czerwionce znajdują się 
jego rzeźby – świętych Cyryla i Me-
todego, Karolinki, Skarbnika, św. 
Floriana i  rabczyka Ramży, nato-
miast przed Domem Kultury w Nie-
dobczycach można podziwiać rzeźby 
rodziny Niedobów.

Czesław Żemła w  roku 2015 
i 2016 prowadził w Radiu Piekary 
audycje „Kaj tam połednie”, gdzie 
zapoznawał radiosłuchaczy z urokli-
wymi miejscami Czerwionki-Lesz-
czyn. Na kanale serwisu interneto-
wego YouTube można obejrzeć cykl 
filmów z jego udziałem pt. „Znane 
i Nieznane”, w których zachęca do 
odwiedzenia ciekawych turystycz-
nie miejsc na terenie gminy i miasta 
Czerwionka-Leszczyny.

Jest scenarzystą i  realizatorem 
zwycięskiego spotu reklamowego 

„Czekamy na Was” w ogólnopolskim 
konkursie zorganizowanym przez 
Polską Organizację Turystyczną. 
Warto podkreślić, że w tym samym 
konkursie brały udział Zamek Kró-
lewski na Wawelu i Zamek Królewski 
w Warszawie. Ponadto jest finalistą 
ogólnopolskiego konkursu organizo-
wanego przez Urząd Marszałkowski 
Województwa Śląskiego i  Teatru 
Rozrywki w Chorzowie na piosenkę 
poświęconą powstaniom śląskim.

Wojciech Pukowiec

Wojciech Pukowiec urodził się 27 
czerwca 1964 r. w Pankach. Szkołę 
podstawową ukończył w Turzy Ślą-
skiej. Naukę kontynuował w Techni-
kum Budowlanym w Rybniku, a na-
stępnie w Studium Nauczycielskim 
w Raciborzu. Studiował na Uniwer-
sytecie Śląskim (Filia w Cieszynie), 
który ukończył obroną pracy magi-
sterskiej napisanej pod kierunkiem 
prof.  Adolfa Dygacza. Ukończył 
również podyplomowe studia w za-
kresie prawa i administracji oraz za-
rządzania kulturą w strukturach Unii 
Europejskiej.

W latach 1975–1989 był uczniem 
Szkoły Muzycznej I  i  II stopnia 
w Wodzisławiu, Rybniku i Cieszy-
nie. W wieku 16 lat rozpoczął ak-
tywną działalność w  roli muzyka 
instrumentalisty. Był współzałoży-
cielem i klawiszowcem m.in. takich 
zespołów jak: Drops, Konflikt, Mi-
nus M, Bis, Trojak, Enter. W latach 
1979-1984 był również piłkarzem 

– zawodnikiem Klubu Sportowego 
„Unia” Turza.

Cała jego działalność zawodo-
wa związana jest z muzyką. Był m.
in. dyrygentem chóru w  kościele 
św. Katarzyny w Jastrzębiu Zdroju, 
pracował jako nauczyciel muzyki 
w Szkole Podstawowej w Olzie, zało-
żył wydawnictwo muzyczne WOAL, 
prowadził Zespół Śpiewaczy „Karo-
linki”, a obecnie założony przez sie-
bie Zespół Śpiewaczy „Leszczyny”. 
Jest również kierownikiem Domu 
Kultury w Leszczynach.

W latach 1991-2000 był dyrygen-
tem Orkiestry KWK „Dębieńsko”, 
a od 2000 r. pełni funkcję dyrygen-
ta Orkiestry Miejskiej „Dębieńsko” 
w Czerwionce-Leszczynach. W swojej 
długoletniej pracy zorganizował wiele 
przedsięwzięć kulturalnych, w tym 
imprezy cykliczne, m.in. Jesienne Im-
presje Muzyczne, koncerty kolęd, kon-
certy majowe i noworoczne, Festiwal 
Młodych Talentów, Festiwal Orkiestr 
Dętych. Jest również pomysłodawcą 
utworzenia formacji mażoretek. 

Wojciech Pukowiec pełnił i nadal 
pełni również wiele funkcji społecz-
nych (prezes Stowarzyszenia Kultu-
ralno-Społecznego Orkiestra Dębień-
sko Czerwionka-Leszczyny, członek 
Powiatowej i Gminnej Rady Działal-
ności Pożytku Publicznego, członek 
Zarządu Forum Organizacji Pozarzą-
dowych Subregionu Zachodniego, ju-
ror w regionalnym Przeglądzie Pieśni 
„Śląskie Śpiewanie” w Koszęcinie.

W trakcie 32 lat pracy jako dy-
rygent orkiestry wraz z nią zdobył 
wiele nagród i wyróżnień, m.in. wy-
różnienie na II Międzynarodowym 
Festiwalu Orkiestr Dętych „Złota 
Lira” w Rybniku, II miejsce na prze-
glądzie Orkiestr Gliwickiej Spółki 
Węglowej w Gliwicach, Nagroda 
Prezydenta Miasta Katowice, III 
miejsce na Wojewódzkim Przeglą-
dzie Orkiestr Dętych w Katowicach, 
I miejsce i tytuł najlepszego dyry-
genta na IV Rewii Orkiestr Dętych 
„Łaziskie Liście”, I miejsce na Mię-
dzynarodowym Festiwalu Orkiestr 
na Węgrzech. Orkiestra została rów-

nież nagrodzona wyróżnieniem „Ka-
rolinka” w 1998 r.

Wojciech Pukowiec został odzna-
czony Złotą Odznaką Honorową Za 
Zasługi Dla Województwa Śląskie-
go, Nagrodą Człowieka Roku Ryb-
nik.com.pl 2019 w kategorii Kultu-
ra. Był też wielokrotnie nagradzany 
w dziedzinie twórczości artystycznej, 
upowszechniania i ochrony kultury 
w Czerwionce-Leszczynach.

Edward Kucharczyk

Edward Kucharczyk urodził się 
30 września 1951 r. w Leszczynach, 
tam też ukończył szkołę podstawową. 
Następnie uczęszczał do Technikum 
Mechanicznego w Rybniku. Kolej-
nym etapem kształcenia były studia 
na Politechnice Śląskiej w  Gliwi-
cach, gdzie uzyskał tytuł inżyniera 
na Wydziale Budownictwa.

Pracę zawodową rozpoczął już 
w  czasie trwania studiów w  Za-
kładzie Remontowo-Budowlanym 
w  Rybniku, a  po ich zakończeniu 
w 1977 r. został kierownikiem budów 
na terenie Rybnika. W 1993 r. został 
prezesem spółki ZPHU Stal-Drew, od 
2001 r. pracował w Rybnickich Służ-
bach Komunalnych na stanowisku 
głównego mechanika, a  następnie 
dyrektora, które to pełnił do 2010 r.

Pracę społeczną rozpoczął 
w 1992 r., kiedy to został członkiem 
Rady Sołeckiej w  Książenicach. 
W 1996 r. został wybrany na sołty-
sa, którą pełnił przez okres 16 lat, aż 
do 2012 r. W latach 2012-2016 na-
dal był aktywnym członkiem Rady 
Sołeckiej.

W tym czasie podejmował szereg 
działań na rzecz rozwoju sołectwa. 
Z jego inicjatywy m.in. wyremon-
towano ośrodek zdrowia, przebu-
dowano pomieszczenia sołtysówki 
wraz z zapleczem dla Koła Gospodyń 
Wiejskich, wyremontowano chodnik 
przy ul. ks. Pojdy, utwardzono szereg 
ulic, np. Wolności, Leśną, Powstań-
ców i  Zieloną, zmodernizowano 
ul. Brzozy wraz z chodnikiem i ka-
nalizacją deszczową. Był również or-
ganizatorem obchodów dożynkowych 
wraz z korowodem w sołectwie.

W  kadencji 1998-2002 został 
wybranym radnym Rady Miejskiej 
w Czerwionce-Leszczynach i peł-
nił funkcję członka Zarządu oraz 
przewodniczącego Komisji Budow-
nictwa.

W  roku 2006 ponownie został 
radnym Rady Miejskiej i  pełnił tę 
funkcję przez dwie kadencje aż do 
2014 r. W tym czasie był przewodni-
czącym Komisji Budownictwa oraz 
przewodniczącym Komisji Budżetu 
i Finansów.

Za swoja prace zawodową i spo-
łeczną został odznaczony: Zło-
tą Odznaką Honorową za Zasługi 
dla Województwa Śląskiego, Złoty 
Medalem za Długoletnią Służbę, 
przyznawanym przez Prezydenta 
Rzeczpospolitej, Medalem 50-lecia 
w uznaniu zasług dla rozwoju gmi-
ny i  miasta Czerwionka-Leszczy-

ny, Medalem 60-lecia nadania praw 
miejskich Czerwionce i Leszczynom 
oraz 100-lecia przyłączenia części 
Górnego Śląska do Polski.
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Aleksandra J.  Ostroch 

Bale w karnawale

W karnawale, wiadomo, bale. Przynajmniej teoretycznie, bo obecnie o balach w wiel-
kim stylu mało słychać. Ale jeżeli nie bal, to jakaś inna forma „zabawy tanecznej” 

się trafi. I może da się coś przemycić z dawnej atmosfery czy choć klasycznych balowych 
atrybutów. Smukłe wysokie kieliszki do szampana, długie rękawiczki pań, maski balowe, 
kotyliony, confetti, serpentyny… Hmm… to było TO.

Dawne wielkie bale musiały mieć olśnie-
wającą oprawę. Sala balowa miała lśnić tysią-
cem świec w kandelabrach, posadzka miała 
błyszczeć jak lustro, a ściany – całe w lustrach 
lub szkle – odbijać wirujące pary, pomnaża-
jąc blask świec i biżuterii. Muzyka dyskretnie 
ukryta za palmami, w donicach, oczywiście 
żywa muzyka grana na żywo przez muzykan-
tów, nie odtwarzana… Na pewno skromniej 
to wyglądało w salach, gdzie bawił się plebs, 
w prostej karczmie lub świetlicy ozdobionej, 
co najwyżej ozdobionej girlandami świerku 
z papierowych kwiatów. Ale i tam tańcowano 
do upadłego, choć niekoniecznie mazura.

W latach powojennych balowanie rozwinęło 
się jeszcze bardziej. Niemal każdy zakład pra-
cy urządzał w karnawale, jeśli nie bal, to „za-
bawę taneczną”. W małych miejscowościach 
bawiono się zazwyczaj na zabawach organi-
zowanych przez OSP oraz „szkolnych”, orga-
nizowanych przez Komitet Rodzicielski. Były 
to zabawy właściwie charytatywne, bo dochód 
za bilety zasilał fundusz OSP lub szkolny. Nie 
wypadało więc nie być, toteż zwykle większość 
kupowała bilety. Zabawy szkolne były ciekawą 
okazją wspólnej zabawy grona pedagogiczne-
go z rodzicami podopiecznych. Na zabawach 
strażackich bawiono się swobodnie w dobrze 
znajomym gronie.

A  jak się bawiono? Oczywiście naślado-
wano wielkie bale pokazywane w telewizji. 
Tam na ekranie sam Gierek pląsał z małżonką 
o wysoko natapirowanej fryzurze, na presti-
żowym Balu Dziennikarzy można było zoba-
czyć równie znajome postaci, jak prezenterzy 
Suzin, „Wicherek” czy Loska. W tamtej epo-
ce modne były kuse sukienki i wielkie głowy, 
czyli wysoko tapirowane i lakierowane koki, 
względnie krótkie loki na grubych wałkach, 
a sukienki mini z błyszczącymi cekinami lub 
brokatowe. Poza tym klipsy, błyszczące szmin-
ki i sztuczne rzęsy… U nas raczej mało która, 
poza podfruwajkami, decydowała się na rzęsy, 
ale z całą pewnością przed „muzyką” szło się 
„po fryzurę” do najlepszej w okolicy fryzjerki, 
pani Marysi, i wbijało w sukienkę mini lub „do 

pół kolana” z błyszczącą nitką, bądź z koronki 
na błyszczącym spodzie. Przebojem była wtedy 
elastyczna koronka, czyli ze sztucznych włó-
kien. Tak prawdę mówiąc, nie miało się wtedy 
prawdziwych sukien wieczorowych, i najczę-
ściej trzeba było coś skombinować na szybko. 
Z długiej aksamitnej spódnicy zrobić krótką 
sukienkę z dodanymi rękawami z szyfonu, do 
zwykłej kościelnej doszyć karczek przetykany 
złotą nitką, naszyć perełki, a najprościej ręka-
wy z koronki lub tzw. kryształu, który był tań-
szy od koronki. Modną ozdobą były długie rzę-
dy „perłowych” guzików na plecach, sztuczne 
kwiaty na piersi i długie do pasa korale.

Bawiąc się, naśladowano wielkie bale, były 
więc papierowe serpentyny, confetti i brokat sy-
pany we włosy. Na zabawach szkolnych obowiąz-

kowo były kotyliony, zrobione przez dzieci na 
lekcjach „prac ręcznych”. Kotyliony mogły być 
z czegokolwiek, najczęściej z bibułki, papieru, 
wstążek, paciorków, a nawet trafiały się szydeł-
kowe. Dostarczały emocji w poszukiwaniu, kogo 
też los wskazał na chwilowego partnera. Mogło 
to być nieraz ciekawe zestawienie „ciała peda-
gogicznego” z rodzicem niesfornego ucznia…

Nie da się ukryć, że i na wielkiej wykwintnej 
sali balowej, i tej w remizie strażackiej, istotny 
był… bufet. Dla panów nieraz bardziej istotny 
niż tańce. W latach międzywojennych z tym 
bufetem u nas nie przesadzano. Na zabawie 
karnawałowej „u Salamona” w Leszczynach 
podawano ciasto – konkretnie babkę lub pączki 
– i kakao (napój mający wyższość nad codzien-
ną kawą zbożową), a na zabawie strażackiej 
o północy serwowano ciepły posiłek w postaci 
krupnioków z ziemniakami i kapustą. I wszy-
scy byli zadowoleni.

Na zabawach czasu PRL-u  bufet był już 
zdecydowanie bogatszy, choć pączki nadal na 
długi czas pozostały żelazną pozycją karnawa-
łowych zabaw. Jako gorącą kolację podawano 
zazwyczaj schabowego z  sałatką jarzynową 
lub z ziemniakami z koperkiem, do tego bu-
lion w filiżankach lub barszcz. Bywał też bi-
gos. Jako przystawki pod alkohol oczywiście 
marynowany śledzik, jajka w majonezie, tatar, 
grzybki w occie. Bardzo modne były „korki” 
z żółtego sera, śledzia i ogórka na szpilce, ale 
to już raczej na domowych prywatkach, bo ko-
muż by się chciało tyle robić na wielką zabawę.

Alkohole? Były. Piło się? Piło. I to nieźle. 
Najczęściej czystą wódkę, którą i niektóre pa-
nie goliły zarówno z panami, ale dla bardziej 
wybrednych była śliwowica lub jakaś wiśniów-
ka. Pierwszy raz chyba też zabłądził na te de-
mokratyczne zabawy szampan. No i cóż, nie 
ma co ukrywać, że niektórych uczestników 
zabawy ciężko było odciągnąć od bufetu i nie 
brakowało żenujących incydentów, jak np. kie-
dy na zabawie szkolnej ktoś wylał słoik ma-

ślaków w occie na aksamitną spódnicę jednej 
z nauczycielek… Mimo tych – powiedzmy… 
– zaburzeń i równowagi, na ogół starano się 
wykazywać kurtuazją wobec pań, kupowa-
no w bufecie czekoladę w podziękowaniu za 
taniec lub zamawiano u muzykantów „kawa-
łek” dedykowany specjalnie którejś z pań, jak 
w znanej piosence Młynarskiego: Dla sympa-
tycznej panny Krysi, od sympatycznego niewąt-
pliwie pana Waldka…

Na tych zabawach była jeszcze „żywa” mu-
zyka, grana przez wynajętych muzykantów, 
przeważnie na akordeonie, puzonie, trąbce, 
bębnie. Muzykanci grali co umieli, typową 
muzykę taneczną. Odkąd pojawił się adapter 
w szkołach i remizach, muzyka nabrała bar-
dziej światowego rozmachu. I było jak w mod-
nym przeboju Połomskiego:

Cała sala śpiewa z nami,
tańcząc walca, walczyka parami,
Gdzieś Hiszpania za górami,
A tu zima, karnawał jest z nami…

A więc… „Graj piękny Cyganie”… Melodie 
tamtych dni to – oprócz „Hiszpańskiego walca” 
Połomskiego – przeboje Haliny Kunickiej, Ste-
ni Kozłowskiej, Ireny Santor, Edwarda Hule-
wicza… „Walc Embarass”, „Orkiestry dęte” 
– słynne pa pa pa – „Z dziewczynami nigdy nie 
wie się”, czy jest dobrze czy już źle, ale zawsze 
można było ochoczo wypić w rytm Hulewicza 
„Za zdrowie pań!”. W sumie „To były piękne 
dni” i „Tych lat nie odda nikt”, niestety… Tak, 
młodzież miała już swoje „Czerwone gitary”, 
Niemen lansował swoją piosenkę artystyczną, 
ale z płytowymi przebojami tamtych lat wciąż 
się świetnie sprzedawały, i to one wybrzmie-
wały na popularnych zabawach.

Nie zapominano o najmłodszych. Nawet już 
w XIX wieku pensjonarki domagały się po-
tańcówek, i dyrekcja – czyli tzw. przełożona – 
im je urządzała. Przełożone dawnych „pensji” 
miały sporą „zagwozdkę” z organizowaniem 
szkolnych zabaw. Bo z kim dziewczynki mają 
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tańczyć, kiedy miało być przyzwoicie i chłopcy 
nie mieli wstępu? Ale nie wszędzie – na jednej 
z krakowskich pensji przełożona samorzutnie 
zorganizowała bal… z  jedynym tancerzem 
przypadającym na kilka klas dziewcząt. Tan-
cerzem był jej krewny, którego pragnęła wy-
swatać z jedną z uczennic… Jednak nic tego 
nie wyszło, bo ów danser okazał się kulawy. 
Przełożona jednak nie rezygnowała i w końcu 
ponoć wyswatała nawet dwie pary.

W czasach powojennych, kiedy nadal istnia-
ły szkoły męskie i żeńskie, gimnazja i licea, 
główną atrakcją szkolnej zabawy było zapro-
szenie liceum płci przeciwnej. No i wolno było 
– co za emocje! – do jednego tańca zapraszać 
grono pedagogiczne… Uczennice szkół klasz-
tornych tańczyły, niestety, same z sobą, a głów-
na zabawa polegała na częstowaniu nauczycieli 
pączkami tak długo, aż zapewniali, że „już nie 
mogą”.

Szkolne „baliki” następnej epoki, urządza-
ne już w  podstawówkach, wywoływały nie 
mniej emocji, zwłaszcza wśród klas średnich, 
bo zwykle klasy młodsze chciały wraz ze star-
szymi, a starsze nie wykazywały na to ochoty. 
Dość często bywały to „bale przebierańców”. 
Roiło się od królewien, wróżek, Indian i ów-
czesnego idola Zorro. Co mniej ambitne dziec-
ko zadowalało się papierową czapą z krepiny 
lub krakowskim strojem z  procesji Bożego 
ichętniej przebierano się za zwierzaki – kotki, 
liski, żabki, biedronki – a także postaci z ba-
jek. Były więc Czerwone Kapturki, krasnoludki 
i Koty w Butach. Mogły być i bardziej pomy-
słowe – wszystko zależało od weny rodziców, 
bo ówczesne stroje robiło się w domu, z tego, 
co się miało w zasięgu, plus niedroga koloro-
wa krepina. Czarna „kania” starzyka świetnie 
nadawała się na kapelusz Zorra, a koronę dla 
królewny też nie tak trudno wylepić pozłotką. 
Dziś… wiele się zmieniło. Kostiumy dziecię-
ce kupuje się gotowe, w cenie ok. 70-120 zł, 
a i bajki są inne: chłopcy chcą się przebierać 
za postaci z Minecrafta, za Ninja, Iron Mana, 
a dziewczynki za Jednorożca, Elsę, Wenes-
day… Dla jednych i  drugich może być też 
Sky, Chase’e lub Marshall z „Psiego patrolu”. 
Dawne menu dziecięcych zabaw było skromne 
– zwykle ciastko, pączek i kakao – w bardzo 
dawnych czasach, kiedy wiele dzieci było nie-
dożywionych, stawiano na konkret, czyli bułkę 
z parówką.

Skromniej było też na dawnych studniów-
kach. Maturzyści czasu PRL-u wspominają ty-
powe proste dania „karnawałowe”, jak ciastka 
pączki, na przystawki tatar, jajka w majonezie 
czy śledziki, a danie główne na ciepło to za-
zwyczaj bigos. Dziś podobno nikt by tego nie 
ruszył, młodzież poszłaby na kebab lub sushi. 
Ale też dziś – a właściwie już od trzech dekad 
– studniówki to bale w dobrych restauracjach, 
z profesjonalną kuchnią, na których występu-
je się w wieczorowych kreacjach i w pełnym 
makijażu. Dawne tradycyjne studniówki to była 
jednak zabawa szkolna, urządzana w szkole. 
Uczniowie sami dekorowali aulę, a stroje to 
była galówka szkolna, czyli białe bluzki i ko-
szule oraz granatowe spódnice i spodnie. Bufet 
szykowały mamy. Największą emocją zabawy 
było (i jest?) dla niektórych, czy uda się prze-
mycić jakiś alkohol i wypić tak, żeby nikt nie 
zauważył…

Nowością ostatnich dekad są „bale parafial-
ne” organizowane przez niektóre parafie. Bo 
czemu by nie? Integrują wspólnotę, a chętnych 
nie brakuje.

Na Trzech Króli 
w Czuchowie

Zgodnie z naszą przedświąteczną zapo-
wiedzią, tradycji stało się zadość, bo-
wiem od wielu lat w święto Objawienia 
Pańskiego odbywa się w  Czuchowie 
koncert, którego gospodarzem jest miej-
scowy duszpasterz – proboszcz parafii 
Wniebowzięcia NMP – oraz chór „Ma-
gnificat” pod dyrekcją Stefanii Szyp.

W  programie koncertu, który rozpoczął się 
od serdecznego powitania wszystkich przybyłych 
przez ks. Krzysztofa Jonczyka, proboszcza czu-
chowskiej parafii, znalazły się oczywiście kolędy 
i  pastorałki. Kolejno zaprezentowały się: chór 
„Vox Cordis” parafii Niepokalanego Serca NMP 
w Książenicach pod dyrekcją Andrzeja Podor-
skiego, chór „Cecylia” parafii św. Jana Sarkandra 
w Bełku pod dyrekcją s. Jolenty, chór „Jutrzen-
ka” parafii Matki Bożej Pośredniczki Wszelkich 
Łask w  Szczejkowicach pod dyrekcją Eweliny 
Zabłockiej, chór „Schola Cantorum” parafii 
św. Andrzeja Boboli w Leszczynach pod dyrek-
cją Jolanty Sprus oraz wspomniany na wstępnie 
współgospodarz koncertu – chór „Magnificat” pod 
dyrekcją Stefanii Szyp. Każdy z występów był nie-

zwykły, podobnie jak sam koniec, a więc wspólne 
wykonanie jednej z kolęd, którą tym razem były 
„Tryumfy Króla Niebieskiego”.

Podsumowania tej prawdziwie wyjątkowej uczty 
duchowej dokonał najlepszy znawca tematu, który 
rokrocznie przybyła w swe rodzinne strony na kon-
cert do Czuchowa, czyli ks. prof. Antoni Reginek 
– kapelan Śląskiego Związku Chórów i Orkiestr, 
członek Archidiecezjalnej Komisji Muzyki Sakral-
nej. W jego opinii chóry uczestniczące w koncer-
cie prezentowały wysoki poziom artystyczny, co 
powinno budzić szczere uznanie słuchaczy. Stąd 
jego podziękowania i gratulacje, które w podob-
nym tonie – już podczas spotkania w Centrum 
Kulturalno-Edukacyjnym – wygłosili burmistrz 
Wiesław Janiszewski i wicestarosta rybnicki Ma-
rek Profaska. My zaś już teraz czekamy na kolej-
ne okazje do podziwiania i oklaskiwania naszych 
chórzystów. (r) 
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Moja wielka 
wołyńska rodzina

Choć w Czerwionce-Leszczynach osiedliło się 
niewiele rodzin przybyłych po wojnie z Kresów 
Wschodnich, to wernisaż cieszył się dużym zain-
teresowaniem. Licznie przybyli mieszkańcy Lesz-
czyn, Czerwionki i okolicznych miejscowości, za-
interesowani historią Polski, a zwłaszcza jej utra-
conym po wojnie regionem – Wołyniem. Goście 
przyjechali też z Bielska-Białej, Jastrzębia-Zdroju, 
Kuźni Raciborskiej, Orzesza, Rybnika i Zabrza. 
Wśród gości nie mogło zabraknąć Wiesława Ja-
niszewskiego, burmistrza Czerwionki-Leszczyn, 
który kiedyś sam uczęszczał na wykłady prof. Sta-
nisława Nicieji. Burmistrz podzielił się informacją, 
że podczas jego studiów na Uniwersytecie Opol-
skim prof. St. Nicieja był kierownikiem roku.

Wypełniona po brzegi sala na dwie godziny za-
mieniła się w ostoję wspomnień i opowieści o pol-
skiej przeszłości Wołynia. Można było zobaczyć 
fotografie w pamiątkowych albumach, archiwalne 
dokumenty oraz wysłuchać wspomnień o takim 
Wołyniu, jaki zapamiętali Polacy po wojnie prze-
siedleni na tzw. Ziemie Odzyskane. Tamten Wo-
łyń, kraina ich dzieciństwa, znacznie różni się od 
współczesnego ukraińskiego Wołynia.

Trudne losy swoich dziadków – Marii i Jana 
– przybliżył ich wnuk – Aleksander Żukowski, 
otwierając spotkanie kresowe w  Leszczynach. 
Okrutne skutki nieokiełznanego ukraińskiego na-
cjonalizmu zmusiły rodzinę do opuszczenia ro-
dzinnej wsi Niespodzianka w sierpniu 1943 r. Po 
wywiezieniu na przymusowe roboty do III Rze-
szy, doczekawszy końca wojny, Maria i Jan z trój-
ką dzieci podjęli próbę powrotu do swojej „ma-
łej ojczyzny” w powiecie rówieńskim, w gminie 
Tuczyn. Nadzieję na powrót do rodzinnej miejsco-

wości odebrano im w katowickim oddziale Powia-
towego Urzędu Repatriacyjnego. Decyzje świato-
wych mocarstw zmieniły granice Polski „przesu-
wając” ją na zachód, Wołyń przypadł Związkowi 
Radzieckiemu. Rodzina osiadła w Leszczynach, 
które stały się dla niej nową „małą ojczyzną”. Ja-
nowi i Marii nigdy nie było dane wrócić na ziemię 
ojców. Ich marzenie zobaczenia pól nad Horyniem 
i przekroczenia progu kościoła w Tuczynie zre-
alizowali dwaj wnukowie. Po 75 latach od przy-
musowego opuszczenia Niespodzianki przez Jana 
i Marię oraz po upływie 20 lat od ich śmierci, sym-
bolicznie dokończyli oni powrót do domu, stając na 
ziemi przodków w kwietniu 2018 r. Trwałym re-
zultatem żmudnego spisywania wspomnień człon-
ków rodziny rozsianych po kraju, studiowania ar-
chiwaliów, gromadzenia pamiątek oraz wyjazdu na 
Wołyń pozostaje dziś wydana w formie książki ro-
dzinna kronika „Od Niespodzianki do Leszczyn”.

Wystawę zaprezentował gościom jej autor, Da-
riusz Kanak, który przez wiele lat gromadził pa-
miątki przywiezione z Wołynia, przeglądał przed-
wojenną wołyńską prasę, analizował dokumenty, 
mapy, spisywał wspomnienia. Bogactwo i różno-
rodność zebranego materiału, w  przeważającej 
mierze bezcennego, zasługującego na naukowe 
opracowanie, znalazła odzwierciedlenie w tema-
tyce wystawy. Na dwustronnych totemach i  na 
wielkoformatowych reprodukcjach fotografii do 
odbiorcy wraca dawny polski Wołyń. Postaci ludzi 
podczas pracy, na spacerach w mieście, z bronią 
w ręku w czasie wojny, krajobrazy pól i  lasów 
ziem położonych nad Słuczą i Horyniem, architek-
tura miast kresowych, drewniana zabudowa wiosek 
i chutorów – to wszystko można odkryć dla siebie, 
oglądając wystawę przygotowaną przez wrażliwe-
go badacza, troszczącego się o szczegóły, niuanse, 
drobne acz istotne akcenty. Prezentowane fotogra-
fie, reprinty map i skany dokumentów opatrzone 
komentarzami pogrupowano tematycznie i geogra-

ficznie. Obok fotografii historycznych goście mogli 
zobaczyć też kolekcję zdjęć pokazujących jak dziś 
wyglądają znane wołyńskie miejscowości w oko-
licach Równego i Kostopola – Dermanka, Jano-
wa Dolina, Frankopol, Budki Ujściańskie, Korzec, 
Międzyrzec Korzecki, Niewirków.

Wystawa przedstawia zaledwie cząstkę zasob-
nego archiwum kresowego zgromadzonego przez 
Dariusza Kanaka przez lata poszukiwań i spotkań 
z rodzinami kresowymi. Na wystawie nadto moż-
na zobaczyć rozmaite sprzęty domowe i gospodar-
skie, których używali przedwojenni mieszkańcy 
Wołynia.

Zanim wystawa trafiła do Czerwionki-Leszczyn 
oglądali ją mieszkańcy Dolnego Śląska, Opolsz-
czyzny i Śląska Cieszyńskiego, m.in. Kątów Wro-
cławskich, Sobótki, Wrocławia, Żórawiny, Brzegu 
i Zebrzydowic. W swoich progach wystawę gościły 
znane instytucje kultury, jak Muzeum Ślężańskie, 
Centrum Kultury Zajezdnia we Wrocławiu i Za-
mek Piastów Śląskich w Brzegu.

Otwarcie wystawy w Leszczynach uświetnił wy-
kład prof. Stanisława Nicieji, historyka ze Śląska 
Opolskiego, autora wielotomowego dzieła „Kre-
sowa Atlantyda” opisującego miasta i pomniejsze 
miejscowości rozsiane na Kresach Wschodnich 
Rzeczypospolitej. Prof. Nicieja znany z odkryw-
czej pasji i konsekwentnych starań o dokumen-
towanie gospodarczej historii Kresów oraz losów 
rodzin i  poszczególnych ludzi żyjących kiedyś 
w tamtej części Polski, barwnie i ze swadą ra-
czył przybyłych gości niezwykłymi opowieściami. 
Przywoływał mało znane fakty, z trudem wydo-
byte z mroków niepamięci. Opowiadał niezwykłe 
losy ludzi, którzy gospodarczo i naukowo rozwi-
jali Wileńszczyznę, Grodzieńszczyznę, Wołyń, 
Podole, a po II wojnie światowej musieli na nowo 
zorganizować sobie życie na Dolnym Śląsku lub 
Pomorzu. Na spotkaniu kresowym w Czerwion-
ce-Leszczynach – mieście o górniczej przeszłości 

W piątkowe popołudnie, 2 lutego, największa sala Zameczku w Leszczynach z tru-
dem pomieściła gości przybyłych na wernisaż wystawy „Moja wielka wołyńska rodzi-
na” autorstwa Dariusza Kanaka oraz na wykład prof. Stanisław Nicieji poświęcony 
tematyce kresowej.
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– nie mogło zabraknąć nawiązania do górniczych 
wątków w dziejach Wołynia. Przypomniał zatem 
pan profesor niezwykłą historię Janowej Doliny 
z  wzorcowym osiedlem robotniczym wybudo-
wanym staraniem władz II Rzeczpospolitej przy 
sławnej kopalni bazaltu. Znaczeniu tej opowieści 
wagi dodawała obecność wśród gości wernisażu 
Jacka Bienia, wnuka inż. Leonarda Szutkowskie-
go – twórcy i dyrektora Państwowych Zakładów 
Bazaltowych w Janowej Dolinie. W profesorskim 
wykładzie o Kresach, szczególnie uwzględniają-
cym Wołyń, dawniej polski, a dziś leżący w gra-
nicach Ukrainy, nie mogło zabraknąć wspomnienia 
o miasteczku Korzec, gdzie w 1783 r. książę Józef 
Czartoryski założył fabrykę porcelany szybko zy-
skującej sławę w całej Polsce. W barwnych opo-
wieściach wracał historyczny „klimat” kresowych 
miast – Lwowa, Łucka, Równego, Krzemieńca – 
z ich przedwojennym znaczeniem administracyj-
nym i gospodarczym, manierami mieszkańców, 
problemami lichej infrastruktury oraz kulturową 
mozaiką żyjących tam ludzi: Ukraińców, Polaków, 
Żydów, Niemców. Wykład okraszony był filmem 
prezentującym podróże prof. Stanisława Nicieji 
na Kresy, a zainteresowani mogli nabyć publikacje 
jego autorstwa.

Ostatnim akcentem wernisażu było wystąpie-
nie Witolda Ziółkowskiego, mieszkańca Janow-
ca Wielkopolskiego, który opowiedział historię 
swojej rodziny, wywodzącej się z Frankopola na 
Wołyniu. Projekcja filmu z nagraniem wspomnień 
jego matki, Genowefy Ziółkowskiej, była okazją 
do poznania tragicznych losów polskiej ludności 
kresowej poddanej masowej zagładzie przez bo-
jówki Ukraińskiej Powstańczej Armii w czasie tzw. 
rzezi wołyńskiej.

Wystawa „Moja wielka wołyńska rodzina” do-
stępna będzie w Zameczku przez najbliższe 2 tygo-
dnie. Potem zostanie zaprezentowana w Centrum 
Kulturalno-Edukacyjnym w Czerwionce, gdzie 
23 lutego br. o godz. 10.00 odbędzie się kolej-
ny wernisaż połączony z koncertem muzyki elek-
troakustycznej „Wśród wołyńskich pól i lasów”. 
Kolejnymi przystankami na górnośląskiej trasie 
wystawy będą: Kietrz, Jastrzębie-Zdrój, Racibórz 
i Rybnik.

Podziękowania za wzorową organizację spotka-
nia kresowego kierujemy do zespołu pracowników 
Miejskiego Ośrodka Kultury w Czerwionce-Lesz-
czynach z dyrektor Mariolą Czajkowską oraz do 
Anety Chojnackiej z Ośrodka Pomocy Społecznej 
w Czerwionce-Leszczynach.

Aleksander Żukowski

Kochaj śląską ziemię
23 stycznia odbył się w Zespole Szkół 
w Czerwionce międzyszkolny konkurs 
poświecony życiu i twórczości patrona 
liceum – Wilhelma Szewczyka. Gościem 
honorowym spotkania była prof. Graży-
na Barbara Szewczyk, córka patrona 
szkoły.

W tym roku organizatorzy konkursu zapropono-
wali uczniom zgłębienie postaci Wilhelma Szew-
czyka poprzez album wydany w  2011  r. przez 
Wydawnictwo Vectra oraz lekturę Pasji strasbur-
skich wydanych przez Miejski Ośrodek Kultury 
w 2021 r. Piękną oprawę artystyczną spotkania 
zapewnili uczniowie klasy IIa – Martyna Bądyra, 
Bartosz Wundersee, Zuzanna Witkowska, Julka 
Grzomba i Zuzanna Okseniuk. Licealiści prowa-
dzili spotkanie, przygotowali recytację, prezentację 
multimedialną oraz występ muzyczny na podstawie 
twórczości W. Szewczyka.

Dyrektor ZSCL Natalia Kuś prof. Grażyna 
Szewczyk na początku uroczystości wręczyły na-
grody uczniom LO – laureatom szkolnego konkur-
su wiedzy o patronie, który odbył się 22 stycznia. 
Najlepsze okazały się drużyny klas: Ib – Agata Pie-
trzyk, Karolina Kubica i Amelia Ruszkiewicz; IIb 
– Agata Rusecka, Oliwia Kania i Nadia Jarosz; 
IIa – Kinga Siry, Anna Skudina i Zuzanna Wit-
kowska. Uczniowie przygotowali piękne plakaty 
o patronie, recytacje wierszy, wykazali się również 
wiedzą dotycząca życia i twórczości W. Szewczyka.

W  publikacjach dotyczących swego ojca 
prof.  Grażyna Barbara Szewczyk napisała: Po 
śmierci Wilhelma Szewczyka krytycy i wydawcy, 
poszukujący w  jego zróżnicowanej gatunkowo 
twórczości oryginalnych tematów i ponadczaso-
wych treści, skierowali uwagę przede wszystkim na 
teksty publicystyczne, artykuły, felietony i szkice 
o Śląsku i Ślązakach. W wizerunku tym uwidocz-
nione są jego naukowe zainteresowania i felieto-
nistyczne pasje: obok problemów Śląska, teatr, 
kinematografia i kultura małych narodów: Łużyc, 
Norwegii, Finlandii, Macedonii. Szczególne miej-
sce w życiu i twórczości Szewczyka stanowią jego 
związki z rodzinną miejscowością – Czerwionką. 
Dlatego to właśnie w Liceum Ogólnokształcącym 
w Czerwionce od lat odbywa się międzyszkolny 
konkurs dla uczniów szkół podstawowych. W tym 

roku wzięło w nim udział aż siedem drużyn z te-
renu naszej gminy, reprezentowali oni szkoły: SP 1 
w Leszczynach – dwie drużyny, SP Stanowice, SP 
4 w Czerwionce, SP 7 w Dębieńsku Starym, SP 8 
w Dębieńsku Wielkim – dwie drużyny.

Przed uczniami postawiono 4 zadania: mulite-
dialny kahoot, test wiedzy, recytację wybranego 
wiersza z tomiku – Pasje strasburskie oraz opis 
miejsca związanego z Wilhelmem Szewczykiem. 
Nad poprawnością konkursu czuwało jury w skła-
dzie: prof. Grażyna Barbara Szewczyk, dyrektor 
ZSCL Natalia Kuś, członkowie Stowarzyszenia 
im. Wilhelma Szewczyka – Anita Sokół i Michał 
Skop – oraz jako sekretarz jury Małgorzata Pysz-
ny, autorka pytań w tegorocznej edycji konkursu. 
Nad poprawnym przebiegiem konkursu czuwały 
Magdalena Frank i Sabina Tokarz.

Prof. Grażyna Szewczyk wysoko oceniła przy-
gotowanie uczniów do konkursu, była pod wraże-
niem ich wiedzy, pomysłowości, opisu ciekawych 
miejsc, uznała konkurs za pouczający, wzbogacają-
cy, doceniła fantastyczne przygotowanie młodzieży.

Najlepsza we wszystkich konkurencjach okazała 
się drużyna SP 4 – Nadia Kania, Paweł Kania 
i Michał Pawlyta, II miejsce zajęła drużyna SP 
8 – Wojciech Szewczyk, Lilianna Małek i Karol 
Kita, III miejsce zdobyli uczniowie z SP w Stano-
wicach – Igor Rzeszotarski, Tymoteusz Gończek 
i Tomasz Jeziorowski, IV miejsce zajęły druży-
ny SP 1 – Maria Berger, Lena Kostka, Patrycja 
Wąsiewska, Antonina Fojcik, Izabela Lewicka 
i Judyta Witoszek, natomiast V miejsce wywal-
czyli uczniowie z SP 7 – Paulina Smolorz, Mile-
na Szymura i Michał Raudner i SP 8 – Maria 
Dryjańska, Milena Pakula i Nikodem Bielas.

Wszyscy uczestnicy konkursu otrzymali nagro-
dy książkowe i dyplomy, natomiast laureaci pierw-
szego miejsca specjalną nagrodę ufundowaną przez 
prof. Szewczyk. 

Dyrektor ZSCL Natalia Kuś pogratulowała 
uczestnikom konkursu, podziękowała nauczycie-
lom za przygotowanie drużyn, zaprosiła do udziału 
w różnych wydarzeniach orgaznizowanych przez 
Zespół Szkół. Zachęcamy do studiowania różnych 
obszarów twórczej działalności naszego patrona, 
a także poznawania literatury i kultury powstającej 
na Śląsku.

Małgorzata Pyszny
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Jak powiedziała dyrektor placówki Małgorzata 
Marciniak, w ten sposób obchodzono mały jubi-
leusz, ponieważ już po raz piąty uczniowie SP 5 
zaprosili do CKE rodziców, dziadków, przyjaciół 
szkoły. Ze sceny noworoczne życzenia wszystkim 
obecnym złożyli burmistrz Wiesław Janiszewski, 
wicestarosta Marek Profaska, przewodniczący 
Rady Rodziców SP nr 5 Tomasz Szafron. Na sali 
obecni byli również przewodniczący Rady Dzielni-
cy Czerwionka Adam Grzegorzyca oraz dyrektor 
Miejskiego Ośrodka Kultury Mariola Czajkow-
ska. A.G.

Edukacja  
finansowa

Przedszkolaki dla Seniorów 
– na Dzień Babci i Dziadka

Świąteczno-noworoczny 
koncert uczniów „piątki”

Było gwarnie, wesoło, kolorowo. Uczniowie przedstawili swoje talenty wokalne, ta-
neczne i aktorskie. Było dużo dziecięcego wdzięku i szczerego uśmiechu. 11 stycznia 
uczniowie klas I-IV Szkoły Podstawowej nr 5 zaprezentowali się w repertuarze świą-
teczno-noworocznym.

W połowie grudnia w ZSS im. W. Sher-
borne w Leszczynach zorganizowany zo-
stał dla uczniów wszystkich klas Jarmark 
Świąteczny w ramach zajęć z edukacji 
finansowej.

Podczas przerw uczniowie zapraszani byli na 
świąteczne zakupy, gdzie mieli okazję do dosko-
nalenia umiejętności matematycznych związa-
nych z  operowaniem pieniędzmi, korzystaniem 
z dostępnych technologii płatniczych, a przede 
wszystkim gospodarowaniem otrzymaną na zaku-
py kwotą banknotów. Tego dnia przygotowanych 

zostało sporo promocji świątecznych, które poma-
gały uczniom w kalkulacjach oraz dokonywaniu 
właściwych wyborów.

Akcja ta zaprojektowana w  formie pilotażu 
pozwoliła na określenie potrzeb i  możliwości 
uczniów w tym zakresie oraz opracowanie dal-
szych kierunków działań dotyczących propagowa-
nia edukacji finansowej na terenie szkoły.

18 grudnia na Świąteczny Jarmark zaproszona 
została grupa „Słoneczniki” z Przedszkola Integra-
cyjnego „Promyczek” w Leszczynach. Oprócz jar-
markowych atrakcji nasi goście dodatkowo uczest-
niczyli w zajęciach z programowania i kodowania 
oraz rozpoczęli magiczną przygodę w świecie cy-
berbezpieczeństwa, pomagając przywrócić elfom 
magię świąt.

Alina Karaszewska,
Dominika Siwek

Dzień Babci, Dzień Dziadka to dla wnucząt 
szczególnie ważne dni w roku, przy czym wy-
jątkowo wdzięcznie okazują to najmłodsi, którzy 
mają okazję zaprezentować się na scenie. Tak 
było m.in. w przypadku dzieci z Przedszkola nr 10 
w Czerwionce – ich brawurowe występy w Cen-

trum Kulturalno-Edukacyjnym oglądały zachwy-
cone babcie, oklaskiwali dziadkowie, więc radości 
było co niemiara. Z pewnością jak w każdym in-
nym miejscu, w którym najmłodsi artyści mogli się 
pochwalić swymi talentami przed tak wyjątkową 
publicznością. (r)
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Szanowni Państwo
W związku przejściem na emeryturę i zakończeniem 
działalności gospodarczej pragnę z całego serca 
podziękować wszystkim naszym Klientom za korzystanie 
z wypieków naszej Piekarni na przestrzeni kilkudziesięciu 
lat, począwszy od niemal codziennych zakupów chleba 
i bułek, po tradycyjny śląski kołocz i wyroby cukiernicze. 
Mając nadzieję, iż nasza Piekarnia przy ul. ks. Pojdy 
dobrze wpisała się w życie mieszkańców Książenic 
i okolicznych miejscowości, chciałbym jednocześnie 
podziękować moim Współpracownikom i Kontrahentom 
za wieloletnią współpracę.

Czesław Wałach 

Wielkie granie Orkiestry
Tegoroczny Finał WOŚP odbywał się pod hasłem „Płuca po 
pandemii”, zatem pieniądze zbierano na zakup sprzętu do dia-
gnozowania, monitorowania i rehabilitacji chorób płuc pacjen-
tów na oddziałach pulmonologicznych dla dzieci i dorosłych.

W Czerwionce-Leszczynach wzo-
rem ubiegłego roku nad przebiegiem 
zbiórki ulicznej czuwał rybnicki 
sztab WOŚP, na którego czele stoi 
Arkadiusz Klimczak. Obejmuje on 
swym zasięgiem cały nasz powiat, co 
tym razem przełożyło się na ok. 300 
wolontariuszy i kolejny rekord, bo-
wiem nie licząc trwających aukcji 

udało się zebrać ponad 346 tys. zł. 
– To o prawie 70 tys. zł więcej niż 
przed rokiem, z czego możemy być 
naprawdę dumni. Cieszą nie tylko 
rekordy, ale przede wszystkim wraż-
liwość i zaangażowanie społeczno-
ści naszego regionu – podsumowuje 
A. Klimczak. (r) 

Sukces młodych szachistów 
– awans do III ligi juniorów

Jak informuje Michał Cichoń – dyrektor 
Miejskiego Ośrodka Sportu i Rekreacji 
w Czerwionce-Leszczyny – nasi młodzi 
szachiści wywalczyli awans do III Ligi Ju-
niorów.

W zakończonych niedawno rozgrywkach Dru-
żynowych Mistrzostw Polski, które odbyły się 
w dniach 13-14 stycznia na Stadionie Śląskim 
w Chorzowie, bezkonkurencyjni okazali się junio-
rzy naszego „Skoczka”, którzy wygrali wszystkie 
pojedynki! Warto więc w tym miejscu uściślić, 
że w IV-ligowej rywalizacji przy szachownicach 
wzięło udział 36 drużyn. Wicemistrzostwo wy-
walczyli zawodnicy UKS „Baszta” z Wodzisławia 
Śląskiego, zaś na trzecim miejscu znaleźli się sza-
chiści reprezentujący AZS Politechniki Śląskiej.

Drużyna „Skoczka” Czerwionka-Leszczyny 
wystąpiła w składzie: Tomasz Ciesielski, Karol 
Płowy, Tymoteusz Hlubek, Mateusz Roszczyk, 
Anna Talaga oraz Malwina Kurka/Aleksandra 
Kurka.

– Biorąc pod uwagę ilość drużyn i zaciętą ry-
walizację, naszym zawodnikom należą się zasłu-
żone gratulacje i słowa uznania. To duży sukces, 
na który pracowali wszyscy zawodnicy i trenerzy 
przygotowujący ich do zawodów – podsumowuje 
Michał Cichoń. (r)
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  OGŁOSZENIA DROBNE 

KAMIL REMONTY
GŁADŹ / MALOWANIE  

WYKOŃCZENIA WNĘTRZ
tel. 533 466 239

e-mail: kamilzmyslowski@onet.eu

NAPRAWA SPRZĘTU 
RTV, MONTAŻ ANTEN

ŁUKASZ GÓRNY
tel. 501-347-984

Czerwionka-Leszczyny,  
ul. Rynek 5/9

SKŁAD OPAŁU CZERWIONKA-LESZCZYNY
Sprzedaż i transport węgla kamiennego    STACJA PALIW A1

Posiadamy w sprzedaży węgiel orzech oraz ekogroszek. 
 Groszek Plus 1.100 zł/t.   Orzech Silesia 1.200 zł/t.

Transport na terenie gminy gratis. 
ZAPRASZAMY!

Czerwionka–Leszczyny, ul. Furgoła 163, pn–pt 6.00-22.00
tel. 509-599-103

Rodzinie zmarłej
śp. EWELINY HIPPMAN

najszczersze wyrazy współczucia
składają

Burmistrz Gminy i Miasta Czerwionka-Leszczyny
oraz Kierownictwo Urzędu Gminy i Miasta

Czerwionka-Leszczyny

KALENDARZ WYBORCZY
do dnia 12 lutego 2024 r.

 � podanie do publicznej wiadomości, w formie obwieszczenia, informacji o okręgach wybor-
czych, ich granicach, numerach i liczbie radnych wybieranych w każdym okręgu wyborczym 
oraz o wyznaczonej siedzibie terytorialnej komisji wyborczej dla wyborów do rad gmin, 
rad powiatów, sejmików województw i rad dzielnic m.st. Warszawy oraz wyborów wójtów, 
burmistrzów i prezydentów miast,

 � zawiadomienie odpowiednio Państwowej Komisji Wyborczej lub właściwego komisarza 
wyborczego o utworzeniu komitetu wyborczego.

do dnia 22 lutego 2024 r.
 � zgłaszanie komisarzom wyborczym kandydatów na członków terytorialnych komisji wy-

borczych.

do dnia 27 lutego 2024 r.
 � powołanie przez komisarzy wyborczych terytorialnych komisji wyborczych.

do dnia 4 marca 2024 r. do godz. 16:00
 � utworzenie obwodów głosowania w zakładach leczniczych, domach pomocy społecznej, 

zakładach karnych i aresztach śledczych oraz oddziałach zewnętrznych takich zakładów 
i aresztów oraz ustalenie ich granic, siedzib i numerów,

 � zgłaszanie terytorialnym komisjom wyborczym list kandydatów na radnych, odrębnie dla 
każdego okręgu wyborczego dla wyborów do rad gmin, rad powiatów, sejmików woje-
wództw i rad dzielnic m.st. Warszawy.

do dnia 8 marca 2024 r.
 � podanie do publicznej wiadomości, w formie obwieszczenia, informacji o numerach i gra-

nicach obwodów głosowania oraz o siedzibach obwodowych komisji wyborczych, w tym 
o lokalach dostosowanych do potrzeb wyborców niepełnosprawnych, a także o możliwości 
głosowania korespondencyjnego i głosowania przez pełnomocnika,

 � zgłaszanie komisarzom wyborczym kandydatów na członków obwodowych komisji wy-
borczych.

do dnia 13 marca 2024 r.
 � przyznanie przez Państwową Komisję Wyborczą jednolitych numerów dla list tych komi-

tetów wyborczych, które zarejestrowały listy kandydatów co najmniej w połowie okręgów 
w wyborach do wszystkich sejmików województw.

do dnia 14 marca 2024 r. do godz. 16:00
 � zgłaszanie gminnym komisjom wyborczym kandydatów na wójtów, burmistrzów, prezy-

dentów miast.

do dnia 15 marca 2024 r.
 � przyznanie przez komisarza wyborczego, wykonującego zadania o charakterze ogólnowo-

jewódzkim, numerów dla list tych komitetów wyborczych, które zarejestrowały co najmniej 
jedną listę kandydatów w wyborach do sejmiku województwa i nie został im przyznany 
numer przez Państwową Komisję Wyborczą.

do dnia 18 marca 2024 r.
 � przyznanie przez komisarza wyborczego numerów dla list tych komitetów wyborczych, 

które zarejestrowały co najmniej jedną listę kandydatów do rady powiatu i nie został im 
przyznany numer przez Państwową Komisję Wyborczą ani przez komisarza wyborczego 
wykonującego zadania o charakterze ogólnowojewódzkim,

 � powołanie przez komisarzy wyborczych obwodowych komisji wyborczych.

od dnia 23 marca 2024 r. do dnia 5 kwietnia 2024 r. do godz. 24:00
 � nieodpłatne rozpowszechnianie w programach publicznych nadawców radiowych i telewi-

zyjnych audycji wyborczych przygotowanych przez komitety wyborcze.

do dnia 25 marca 2024 r.
 � podanie do publicznej widomości, w drodze rozplakatowania obwieszczeń: a) terytorialnych 

komisji wyborczych o zarejestrowanych listach kandydatów na radnych, b) gminnych komisji 
wyborczych o zarejestrowanych kandydatach na wójtów, burmistrzów, prezydentów miast,

 � zgłaszanie zamiaru głosowania korespondencyjnego przez wyborców niepełnosprawnych, 
w tym za pomocą nakładek na karty do głosowania sporządzonych w alfabecie Braille’a, 
oraz przez wyborców, którzy najpóźniej w dniu głosowania kończą 60 lat,

 � zgłaszanie zamiaru skorzystania z prawa do bezpłatnego transportu do lokalu wyborczego 
lub bezpłatnego transportu powrotnego przez wyborców niepełnosprawnych oraz przez 
wyborców, którzy najpóźniej w dniu głosowania kończą 60 lat, w gminie, w której w dniu 
wyborów nie funkcjonuje gminny przewóz pasażerski.

do dnia 28 marca 2024 r.
 � podanie do publicznej wiadomości informacji o organizacji w gminach wiejskich lub miej-

sko-wiejskich, w dniu wyborów, bezpłatnego gminnego przewozu pasażerskiego, o którym 
mowa w art. 37f § 1 Kodeksu wyborczego.

do dnia 29 marca 2024 r.
 � składanie wniosków o sporządzenie aktu pełnomocnictwa do głosowania przez wyborców 

niepełnosprawnych oraz przez wyborców, którzy najpóźniej w dniu głosowania kończą 
60 lat.

do dnia 4 kwietnia 2024 r.
 � poinformowanie wyborców niepełnosprawnych oraz wyborców, którzy najpóźniej w dniu 

głosowania kończą 60 lat, którzy zgłosili zamiar skorzystania z prawa do bezpłatnego 
transportu do lokalu wyborczego, o godzinie transportu w dniu głosowania.

w dniu 5 kwietnia 2024 r. o godz. 24:00
 � zakończenie kampanii wyborczej.

w dniu 7 kwietnia 2024 r. w godz. 7:00 ‑ 21:00
 � głosowanie.

Rodzinie zmarłego
śp. ALFREDA KABIESZ

wyrazy głębokiego współczucia
składa

Burmistrz Gminy i Miasta Czerwionka-Leszczyny
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Za złożone wyrazy współczucia
i udział w ceremonii pogrzebowej

śp. ALFREDA GŁĄBA
Burmistrzowi oraz Pracownikom

Urzędu Gminy i Miasta Czerwionka-Leszczyny,
Wicestaroście Powiatu Rybnickiego,

Dyrekcji i Pracownikom MOSiR Czerwionka-Leszczyny,
Zarządowi i Pracownikom SKOK Ziemi Rybnickiej,

Dyrekcji oraz Społeczności Szkolnej SP nr 4,
działaczom i zawodnikom klubów sportowych z terenu

Gminy i Miasta Czerwionka-Leszczyny oraz ŚKSN Rybnik,
wszystkim przyjaciołom, znajomym oraz sąsiadom

serdeczne podziękowania składa
pogrążona w żałobie

Rodzina

Piotrowi Snopkowi i Rodzinie
wyrazy głębokiego współczucia

z powodu śmierci

TEŚCIA
składają

Burmistrz Gminy i Miasta Czerwionka-Leszczyny
oraz Kierownictwo i Pracownicy

Urzędu Gminy i Miasta Czerwionka-Leszczyny

Z głębokim smutkiem i bólem
przyjęliśmy informację o śmierci

śp. EWELINY HIPPMAN
naszej Koleżanki i wieloletniego Współpracownika.

Rodzinie oraz najbliższym
składamy najszczersze wyrazy współczucia.

Zarząd, Rada Nadzorcza i Pracownicy
Przedsiębiorstwa Wodociągów i Kanalizacji Sp. z o.o.

w Czerwionce-Leszczynach

Księdzu Proboszczowi
Romanowi Laksie

wyrazy głębokiego współczucia
i słowa wsparcia z powodu śmierci

MAMY
śp. MAGDALENY LAKSY

składa
Społeczność Sołectwa Książenice

Rodzinie zmarłego
śp. ALFREDA GŁĄBA

najszczersze wyrazy współczucia
składają

Burmistrz Gminy i Miasta Czerwionka-Leszczyny,
Przewodniczący i Radni Rady Miejskiej

w Czerwionce-Leszczynach
oraz Kierownictwo Urzędu Gminy i Miasta

Czerwionka-Leszczyny

Marcinowi Tekień i Rodzinie
wyrazy szczerego współczucia

z powodu śmierci

MATKI
śp. MARII TEKIEŃ

składają
Burmistrz Gminy i Miasta Czerwionka-Leszczyny

oraz Społeczność Szkoły Podstawowej w Bełku

Ks. Romanowi Laksie
Proboszczowi Parafii

Niepokalanego Serca NMP w Książenicach
najgłębsze wyrazy współczucia

z powodu śmierci

MATKI
składają

Burmistrz Gminy i Miasta Czerwionka-Leszczyny,
Przewodniczący Rady Miejskiej

w Czerwionce-Leszczynach
oraz Kierownictwo Urzędu Gminy i Miasta

Czerwionka-Leszczyny

Rodzinie zmarłej
śp. MARTY STOKŁOSA

wyrazy szczerego współczucia
składa

Burmistrz Gminy i Miasta Czerwionka-Leszczyny

Elżbiecie Kroczek i Rodzinie
najszczersze wyrazy współczucia

z powodu śmierci

TEŚCIOWEJ
składają

Burmistrz Gminy i Miasta Czerwionka-Leszczyny
oraz Kierownictwo i Pracownicy

Urzędu Gminy i Miasta Czerwionka-Leszczyny

Podziękowania za udział
w ceremonii pogrzebowej

śp. ALFREDA KABIESZ
za złożone kwiaty i kondolencje
sąsiadom, przyjaciołom rodziny,

współpracownikom z KWK „Dębieńsko”
oraz Koła PTTK „Ramża”

składa
Rodzina

Zenonowi Gorzawskiemu i Rodzinie
wyrazy szczerego współczucia 

z powodu śmierci

TEŚCIA
składają

Burmistrz Gminy i Miasta Czerwionka-Leszczyny
oraz Dyrektor i Pracownicy

Miejskiego Ośrodka Sportu i Rekreacji
w Czerwionce-Leszczynach



18 KURIER | STYCZEŃ/LUTY 2024

Usługi  
asenizacyjne

Wywóz  
nieczystości  
płynnych

Wypożyczalnia  
sprzętu  
budowlanego

FHU Kamil Musiałowicz
tel. 666-110-716
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www.czerwionka-leszczyny.pl


